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Towarzyszki i Towarzysze! Robotnice i Robotnicy!
Pamiętajcie o organizowanym przez P. P. S. „Dniu Kobiet" 25-go marca.

Panama żyrardowska
(Dok. wniosku nagłego).

Dn. 27 lipca 1923 r. nastąpiła dalsza 
konferencja, wzięli w niej udział p.p. Dą
browski, Chądzyński, Zwoliński, Koeppelin 
i Jabłoński. P. Koeppelin wysunął propo
zycję — za 47.250.000 akcjonarjusze mo
gliby się zgodzić zapłacić 5 miljardów. P. 
Dąbrowski odrzucił tę  propozycję. P. Koep- 
pelin zapytał, czy zakłady mogą na cel 
spłaty dłutgu otrzymać pożyczkę w P. K. K. 
P .. płatną ratami, lak — aby pierw sza ra ta  
mogła być spłacona w 4 miesiące po za
twierdzeniu przez rząd nowej emisji akcji. 
P. D ąbrow ski odpowiedział, że jest to za
leżne od Okoliczności, czy sumy wpłaty by
łyby wyrażone w markach polskich, czy w 
złotych.

Dnia 28 lipca 1923 r . wyrazili akcjo
nariusze zgodę na wszystkie warunki. O sta
teczną odpowiedź obiecali nadesłać na pi- 
mtc do drtia 10 sierpnia 1923 r. Na konfe-

^ nC,1t w dniu 31 H'Pca 1923 r -< O by te j z zdałem p.p. Koeppelina, Jabłońskiego, 
P ?  rowskiego, Bencdeka, Zwolińskiego i 

Bażyńskiego, ustalono tekst deklaracji,
. 0rjjl P- Koeppelin m iał zabrać do aproba- 
V akcjonarjuszy do Paryża. Pozostał nie- 
z»odmony tylko termin stabilizowania 

(zwaloryzowania) obniżonej już do  20 mil
iardów mkp. sumy. Z powodu nieuzgodnie-" 
n,a tego puńktu spraw a została przekazana 

decyzji ministrowi handlu i  przemysłu, 
p. Kucharskiemu.

W deklaracji z dnia 9 sierpnia 1923 r., 
znajdującej się w aktach i zawierającej ad
notację ołówkiem „nieaktualna" p.p. Koep- 
poliin wyraiziK zgotdę na przeliczenie „usta
lonej" kwoty 20 miljardów mkp. na złote, 
według kursu, obowiązującego w dniu 10 
sierpnia 1923 r.

Mańka spadała w dalszym ciągu.
Dnia 13 sierpnia 1923 r. odbyła się o- 

stłtn ia  decydująca konferencja z udziałem 
P p. ministra Kucharskiego i Benedeka z ra
mienia rządu i p.p. K oeppelińa i Jabłoń
skiego, jako’ przedstawicieli akcjonarjuszy, 
którzy ponownie dzień 1 października 1923 
r. wysunęli jako dzień przeliczenia 20 mil
jardów na złote. P. Kucharski oświadczył, 
te  zgadza się, aby przeliczenie nastąpiło nie 
10, lecz 13 sierpnia 1923 r. Wobec zgody 
przedstawicieli akcjonarjuszy p. Kucharski 
oświadczył, że konferował z ministrem 
skarbu p. Lindem w sprawie pożyczki w P. 
K. 0 . i że uzyskał zgodę tegoż na „przy
chylne traktowanie" tej sprawy oraz, że 
„dla ułatwienia nie będzie żądał, ażeby P. 
K. O. wpłaciła umówioną sumę do Skarbu 
Państwa, lecz żeby ją tylko zapisało na do
bro M. P. i H."

Przeliczenie, jak to widać z deklaracji 
z dnia 13 sierpnia, nastąpiło w tymże dnui 
według kursu 44.600 mko. za 1 fr. szw. W 
ten sposób suma 2.586.168 fr.*szw. stopnia
ła do 448.484 fr. szw., czyli do 17,3% war
tości.

P. minister Kucharski zrobił jednak 
wszystko, aby i ta  nikła suma nie w p ły n ę ła  
do skarbu Państwa. W  liście Nr. P. A 3259 
z dnia 14 sierpnia 1923 roku w y s to s o w a 
nym do ministra skarbu, p. K u ch a rsk i 
prosi „o zalecenie Pocztowej Kasie Osz
czędności, ażeby możliwie szvbko udzieliła 
Towarzystwu Akcyjnemu Zakładów Żyrar

dowskich pożyczki w  wysokości i na warun
kach, przewidzianych w punkcie 2 — a, b. 
c, d, za łączonego pisma". Mowa tu o liście 
p. ministra Kucharskiego do Z a rz ą d u  Z a 
kładów. W drugim ustępie listu omawiane
go p. Kucharski pisze: „Jednocześnie ko
munikuję, że dla ułatwienia sprawy zga
dzam się, ażeby suma, mająca być udzielo
na przez P. K. 0 . Zakładom Żyrardowskim 
w formie pożyczki, nie była wpłacona w go
tówce, lecz jedynie zapisana przez P. K. O. 
na dobro rachunku M. P. i H.“ . Podobny 
list w tymże dniu wystosował p. K. do dy
rekcji P. K. O., w którym powtarza dosłow
nie przytoczone powyżej oświadczenie. 
Wobec tego jednak, że w liście, na który 
p. Kucharski się powołuje, warunki, nr 
podstawie których P. IC. O. miała udzielić 
pożyczki, nie były dla Dyrekcji P. K. 0 . 
jasne, p. minister Kucharski wystosował w 
dniu 31 sierpnia 1923 r. list P. A.-3309 tre
ści następującej:

DO DYREKCJI PO CZTO W EJ KASY 
OSZCZĘDNOŚCI

w  miejscu.
W  zw iązku * podaniem , skierow anem  przez 

Zarząd Sp. A kc. Zakładów  Żyrardow skich do P o 
cztow ej K asy Oszczędności, o  udzielenie potyczki, 
potrzebnej tem u Tow arzystw u na spłatę zobow ią
zania w stosunku do M inłstcrjum Przem ysłu i Ha.n- 
tfu  i w uzupełnieniu pisma tutejsze,go z dnia (4 
sierpnia r. ł> L: P. A. 3259, M inisterjum przem y-i i 
i handhi kom unikuje następujące wyjaśnienia, k tó 
re okazały  się potrzebne w to k u  p e r tra k u c u  o po 
życzkę:

1) Punkt 2 a) porozum ienia, zaw artego m iędzy 
ministerjum a Zarządom zakładów  żyrardowskich, 
należy rozumieć w ten sposób, te  na dobro o tw ar
tego w P. K. O. rachunku M-rjum powinna tryć za
pisana uzyskana z pożyczki suma w wysokości 
rów now artej podług kursu dnia dokonania zapisu

ktej sumie franków  szw ajcarskich, jaka w dniu 13 
"sierpnia r .  b. odpow iadała 20 m ilo rd o m  mkp. Po
niew aż witedy — jak to  wynika z załączonego p i
sma M-rju«n skarbu  z dnia 17 sierpnia 1923 r. L: 
D K. 6216/V1 —  kurs śred.ali franka szw ajcarskie
go na g k lda ie  warszaw skiej wynonil 44.COD mkp., 
naieży w ięc iraplfciie rozum ieć, że ńa rachunek 
otw arty  M-rjum przem ysłu i hand©  ma być zapi
sana równowartość 448.484 fr. szwajc

2) R achunek M-rjum przem ysłu‘ i handłu na 
dobro  którego pow inna być  zapisana pow yższa 
suma franków  szwajc. podług kursu dnia wpłaty, 
pow .m en być o tw arty  w takiej walucie, w  jakiej 
wymieniona pożyczka będzie udzielona Zakładom 
Ż y ra rd o w sk a  . w jakiej będzie przez nie spłacana.

1 , onieważ państw ow e instytucje bankow e 
u zie-ają po tyczek  na cełe przem ysł owe w mar- 

a© po s ic i w  złotych poiskich, ponieważ zaś 
!>tosow nie o punk tu  2 fe) porozum ienia M -rju m  
ł o i  ow iąza.o s.ę popierać uzyskanie pożyczki przez 
f 3 •u ?  ży ra-< W sk ie  na najdogodniejszych w arun
kach, udzie.anyoh przeć państw ow e instytucje ban- 

owe, -rjum uw eta , że pożyczka wymieniona po- 
w.nna yć udzielona i spłacona w m arkach po*I~ 
s 'ic . , a więc i w te j walucie powirfien być otw ar
ty rachunek M-rjum przem ysłu i handlu w  Poczto
wej Kasie Oszczędności.

4) Termin spłat pożyczki powinien być wobec 
tego jaknafkrótazy, ze wajjiędu jednak, te  kapitał 
potrzebny d» spłaty tej pożyczki mn 'być atosewnie 
do panku* Z a) porozumienia zebrany z nowej etui*

l sji, M inisterjum sądzi, żc należy term in sp ła ty  wy- 
I znaczyć nie krótszy, niż trzym iesięczny; ew entual

nie następnie prolongować ostatecznie na dalsze 
trzy m iesiące z obow iązkiem  opłacenia długu dwu- 
tyg-odnioweipi ratami.

5) Jako  .gwarancje pożyczki w obec wyjaśnio
nej niemożliwości zabezpieczenia hypotecznego i 
wobec wysokich kosztów  gwarancji bankowej, 
M -rjum proponuje przyjąć w eksle S. A kc. Z akła
dów Żyrardowskich.

6) M-rjum nie będzie żądało  od Pocztow ej K a
sy O szczędności w ypłaty zapisanej na dobro Mi- 
nisterjum  sumy wcześniej, niż suma ta 'będzie w pła
cona przez Zakłady Żyrardowskie, jak sp ła ta  za
ciągniętej pożyczki, względnie każdorazow o po 
w płaceniu przez te Zakłady odpow iedniej ra ty  a 
conto zw rotu długu. ,

Minister (—) W.  Kucharski.

W  myśl powyższego zestawienia fak
tów stwierdzamy:

1) P. minister przem ysłu i handlu 1Via- 
dyslaw Kucharski umową z dnia 13 sierp
nia 1923 r., zawartą z Towarzystwem A k-

2>jnem Zakładów Żyrardowskich Hille f 
ietrich w Żyrardowie, dopuszczającą do

MU**

spłaty 448.484 fr. szwajc. zamiast w łoio - 
nych przez skarb Państwa w Zakłady Ży
rardowskie kwoty 2-586.168 Ir. szwajc.. w y  
rządził Skarbowi Państwa szkodę w kwo
cie 2.137.684 fr. szwajc.

2) Powołując się na powyższą umową, 
minister przemysłu i handlu p. W ładysław  
Kucharski Hitem z dnia 31 sierpnia 1923 r. 
polecił Pąęztowej Kasie Oszczędności 
udzielenie poćyczki Tow. Akc. Zakładów  
Żyrardowskich w  kwocie 448.484 fr. szwajc, 
na warunkach, umożliwiających temu To
warzystwu spłatę pożyczki kwotą 18.810 fr. 
szwajc., czem wyrządził Skarbowi Państwa 
szkodę w kwocie 429.674 fr. szwajc.

Wobec powyższego, W ysoki Sejm  
uchwali:

Oskarżyć przed Trybunałem Stanu byłego  
ministra przemysłu i handlu, p. W ładysława 
Kucharskiego, posła na Sejm za to, iż przez 
swoje działanie w czasie i za.kresic swego urzę
dowania, z własnej winy wyrządził Skarbowi 
Państwa szkodę w kwotach:

1) 2.137.684 ir. szwajc.,
2) 429.674 fr. szwajc.
Warszawa, dnia 19 marca 1924 r.

Wrzenie wśród górników
(telefonem z Dąbrowy)

Jak  wiadomo, Contr. Zw. Górników w 
Po’sce, na posiedzeniu w dn. 17 marca w 
Krakowie, postanowił, w myśl uchwał Ko
misji Centr Zw, Zaw., nie wchodzić w u- 
kłaiiy o  przedłużenie czasu pracy, lecz sta
nowczo dążyć do zaprowadzenia na Gór
nym Śląsku, w myśl wniosku i agłe-go Z. P.
P. S., ustawy o 46 godzinnym tygodniu ro
botniczym i urlopach.

Porozumiewano się również telefoni
cznie z Krakowa z prezydjum  Zespołu pra
cy w Katowicach, w sprawie odbycia Kon
gresu Rad załogowych w tej? sprawie. To
warzysze nasi proponowali odbycie kongre
su w środę, natomiast poseł G rajek (NPR) 
zaproponował odbycie kongresu w sobotę.

i Tymoznsm w środę odbyło sr.ę posie
dzenie Zespołu pracy, w którym przewagę 
mają organizacje nicklasowe i na posiedze
niu tern uchwalono ogłosić swoją zgodę na 
przedłużenie czasu pracy i udowodnić rze
komą tego konieczność.

Na uwagę naszych towarzyszy, że re- 
prezerlacja sejmowa N. P. R. jest przeci
wna przedłużaniu czasu pracy, poseł G ra
jek odpowiedział, że poseł Kot uzgodnił

U n  J-fi~ » ru -n , —<nr-

swoje poglądy na tę sprawę z miejscowymi 
przywódcami Zjedn. Zaw. polskiego i już 
w niedzielę, r a  wiecu w Bylkowie, refero
wał o konieczności przedłużenia czasu pra-
Cy\

i- Enpeerowskie Zjedn. Zaw. i inne or
ganizacje nieklascwe z Zespołu pracy ir  
chwaliły obstawać przy przedłużeniu cza
su pracy! >

*»*
Z powodu przedłużenia czasu pracy, 

na niektórych kcpaikiach doszło już do 
strajku. Centr. Zw. Górników usilnie dąży 
do utrzymania uporządkowanych st'-su.'.- 
ków i jeśli dotychczas, pomimo, prowoka
cji przemysłowców, nic doszło do powsze
chnego strajku w górnictwie, jest to wyłą
cznie zasługą taktownego postępowania na
szych towarzyszy.

Delegacja z Górnego Ślaska i Zagłębia 
Dąbrowskiego wyjeżdża do W arszawy, do 
tow. tow. posłów’ Żuławskiego, Stańczyka i 
Adair ka, aby wspólnie z nimi udać się w 
powyższej sprawie do min. przemysłu i 
handlu, oraz do ministra pracy.

"Ty i »

Ochrona lokatorów w Senacie
Dziś w Senacie rozpoczyna się dysku

sja nad ustawę o „ochronie" lokatorów. O- 
trzymaliśmy z tego powodu szereg listów, 
które świadczą, j a k  głęboki powszechny 

! jest nicpckój wśród lokatorów. Tonący 
I brzytwy się^hw yta: autorowie listów ape- 
I  lują do Senatu, aby poprawił ustawę sej

mową. Otóż Senat, gdyby miał ambicję 
I zrobienia nareszcie czegoś pożvtocznego,
; s k o r z y s ta łb y  z tej sposobności. Przed kil- 
! ku dniami pp. senatorowie skarżyli się, że 

z  ich działalnością prawodawczą Sejm się 
nie liczv. Otóż Senat ma obecnie sposob
ność nakazania, aby się z nim liczono. Niech 
naprawi błędy Sejmu w stosunku do lokato
rów — a tftoiże być pewny, że opinja publi
czna zmusi większość Sejmu do pr*vjęcia 
takich DODrawek...

Nte mamy jednak żadnych co do tego 
złudzeń. Zapowiada się raczej, że Senat u- 
stawę „poprawi" — ale na rzecz kamic- 
niczników. Sprawa tedy przedstawia się 
dla lokatorów wprost groźnie.

Podnosimy tu niektóre uwagi naszych 
czytelndców i korespondentów.

Związek lokatorów w Kaliszu z gory
czą mówi o położeniu lokatorów now ©zbu
dowanych lub odrestaurowanych domów. 
Sprawa ta dla Kalisza jest wprost paląca. 
W łaściciele nowych kamienic w Kaliszu do
stali je od Rządu niemal za darmo: bo w 
wielu wypadkach dtrzymali od Rządu nie- 
zwak>ryzowaną potyczkę w wysokości 90 
proc. kosztów bodowy! I otóż takim pa
nom ustawa daje moc łupienia lokatorów 
bez m iłosierdzia



Jeden z czytelników zwraca uwagę na 
położenie sublokatorów, którym ustawa ka
że płacić za sarno mieszkanie, bez mebli, o 

proc. więcej, niż plącą lokatorowie, a 
za meble 75 ,proc. komornego. Jest to cię
żar bardzo duży. ,

Inny czytelnik podkreśla sprzeczność, 
zachodzącą pomiędzy art. 7 a 8 ustawy. W 
art. 7 ustalona jest granica świadczeń. Nie
które przestają obowiązywać, gdy komorne 
przekroczy 50 pro?, przedwojennego, a wo- 
gole gdy komorne dojdzie do 75 proc. przed
wojennego. Natomiast art. 8, mówiący o 
opłatach za ogrzewanie centralne, windę i 
t. p., wcale takich zastrzeżeń nie czyni. Na
stępstwem więc tego art. byłoby, że opłaty 
tego rodzaju stanowiłyby wieczny dodatek 
do komornego, podczais gdy przed wojną 
lokator za te świadczenia nie płacił.

Inni nasi korespondenci podnoszą szcze
gólnie sprawę „wolności umów", którą Se- 
Uat chce rozszerzyć na wszystkie mieszkał 
nia, ogromne rozszerzenie prawa eksmisji, 
uprawnienie lichwy hotelowej i t. d. i t. d .— 
rzeczy znane z dyskusji sejmowej, i

R O B O T N I K  czwartek, 20 marca 1924 r.

socjalizmie aiby dzień pod ławą zakończyć7 
t .. i 111 m'istrz mówił mi, że się zawsty
dził. Zrozumiał, że przegrał u młodzieńca 
sprawę...

Henryk Bezmaskł.
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Zblizka i zdaleka.
KONTRASTY.

Prasa zachodnio • europejska socjali
styczna i poprostu hum anitarna płacze i o- 
burza się nu los jeńców politycznych, gi
nących z mrozu i głodu i skarb u tu w wię
zieniu na wyspach Solowi eókich na Morzu 
Bialem. A jednocześnie Rząd Sowietów wi
ta w Moskwie ambasadora włosliiugo hra
biego Mamzoniego. Opis tego wjazdu try
umfalnego do Moskwy brzmi jalk następu
je:

„Na dworcu przyjął hrabiego szef pro- 
tolkułu i ^mistrz ceremonji Flormskij w oto
czeniu najbliższy d i współpracowników p. 
Cziczerira. Honory wojskowe odkłał od
dział gwardji czerwcnej z generałem  na 
czele. W chwili, gdy dyplomata włoski wy- 
!siadł z wagonu zabrzmiała famfaira odegra
na na srebrnych trąbkach, zdobnych w 
cziorwanie chorągiewki z jedwabiu uszyte. 
Hrabia Man zora przeszedł mimo kompan j i 
honorowej, a w tym czasie muzyka grała 
królev, «ki hymn włoski i hymn Sowietów. 
Odprawa lżono go do wspardałego powozu. 
I cztery kanie zaprzężone z przodu sekun
dowane przez oddział kawalerji z tyłu — 
odwiozły hrabiego do ambasady....

Tak było w dawnej Rosji i to nikogo 
nie dziwiło. To było w porządku. Po wię
zieniach^ tysiące obywateli, t ę s k n ią c y c h  <ło 
wolności a w Pałacu Zimowym—„Europa": 
język angk'Lsiki, kuchnia francuska, bajecz
ny teatr, muzyka, jakiej pozazdrościć mógł 
świat cały, balet jodyny na świecie...

Ale Rosji dawnej już niema. W Pała
cu Zimowym — marazm, zaś uczestnicy 
tych sławnych carskich balów d pikników 
bądź w nieznanej mogile, bądź na wycho- 
ditw ie. „Europejczycy" — gniją po wię
zieniach, a  przedstawiciel pana Musseli- 
niego hrabia Mamzoni — czyni wyjazd do 
Krom-a czerwonego eskortowany przęz da
wnych kozaków, ciągniony przez carskie, 
być może jeszcze, konie, z tym samym u- 
roczystym jamszczykiem  ostatniego cara.

Czy może być kontrast większy, bar
dziej ndiditościwy. Historja jest straszną 
łronistką. Stwarza sytuacje, których ak to 
rzy hisloryozrej socmy nie mogli przewi
dzieć. Położyli przeszłość „na obie — jak 
mówią bdkiserzy — łopatki", zatłukli ją, 
porżnęUi na kawałki, spalili i wichrom od- 

,dali w posiadanie. A co wichry poniosły—■ 
pcgrzcbali w  tysiącu nieznanych mogił. A 
dziś formy tej dawnej carskiej Rosji: po- 

‘wozy, zaprzężone a la Daumont „srebrni1' 
trębacze, jedwabne sz taj dar ki — wszystko 
okurzone i wydobyte ze składów carskich 
rupieci, a może i na nowo sporządzone po
wraca na jaśnię życia. I więaienia po daw
nemu są pełne. I jękiem rozbrzmiewa tur
mą sotowi-ocka, jak niegdyś i ci sami, pra
wie że cu sama ta b  gniją obywatele, tak sa
mo walczą, te same organizują głodówki, na 
,tych samych wieszają się hakach i ci sami 
ich z haków obcinają dozorcy-

_ W ładcy lodowej pustyni czynić mogą 
u siebie co im się podoba. Co komu do  te
go? Lud suwerenny jest tam sędzią tych, 
co władzę w dłoniach swoich piastują. Ale 
dziesiątki organów prasy zachodniej wy
chodzi za pieniądze Sowietów, telegraf Hug- 
luesa i Morse'a dzwoni na rozkaz Moskwy, 
roznosząc po świecie prawdy zawarte w 
katechizmie, w którym Karol Marks i dziś 
jeszcze jest Allahem a  Lenin jego M aho
metem.

Dawno już temu słyszałem opowieść 
o pewnym socjaliście, który nawracał pół 
d'nia młodzieńców na socjalizm, a  gdy zdo
łał nawrócić tych, co nawróceni być p ra
gnęli, p rzyzra ł srię, iż jest poprostu głodny, 
/^prow adzili go do gankuchna i tam tak 
długo i irocno pił za zdrowie socjalizmu, 
że się spił, aiż do  utraty przytonu ości. Je- 
,den z młodzieńców odwiózł go do domu i 
spać ułożył. N azajutrz gdy propagandzi
sta  przetarł oczy i zrozumiał, gdzie się 
znajduje, poczuł się nieswojo: Zaczął
blagować. A młodzieniec, który na serjo 
„chciał być socjalistą" i przeżywał jak gdy
by miodowe z socjalizmem miesiące rzekł: 
mistrzu, czy w arto było pół dnia mówić o

D rożyzna.
KOSZTY UTRZYMANIA A WZROST CEN.

Trzeci z rzędu okres dVutygodniowy wy
kazuje zmniejszenie się kosztów utrzymania 
w Warszawie: od 1 do 15 lutego o 1,9 proc., 
od 16 do 29 lutego o 0,2 proc. i od 1 do 15 
marca o 5,01 proc Tymczasem ludność pra
cująca nie zaznaje ulgi z powodu zniżki cen 
głównie dlatego, iż tanieją tylko niektóre ar
tykuły, inne zaś — i to podstawowe — jak 
chleb — bądź rtie wykazują tendencji zniżko
wych, bądź naWet drożeją w dalszym ciągu. 
Podrożenie chleba w ostatnich dniach prze
kreśliło tę zniżkę, jaką wzięto pod uwagę przy 
ustalaniu zniżki kosztów utrzymania, a w Ło
dzi, naprzykład, sprowadziło zwiększenie się 
tych kosztów o 1,07 proc., w Krakowie zaś o 
1,40 proc. Wykazana przez komisję zniżka 
kosztów utrzymania jest więc spóźniona, a gdy 
się zważy, żc rząd sam podwyższał w ostat
nich dniach taryfy pocztowe i kolejowe, nie 
wchodzące w rachubę przy określaniu wzro
stu drożyzny przez komisję statystyczną, ale 
dające się we znaki ludności niezamożnej, 
przekonamy się, że obniżanie zarobków od
czuje ta ludność dotkliwie, (p).

U NAS A W CZECHACH.
Producenci rolni w celu uzyskania zniesienia 

zakazu wywozu produktów roln. powołują się 
na to, iż ceny produktów rolnych są u nas 
tańsze, niż gdziendziej. Oczywiście, gdy cho
dzi o kraje, nieposiadające dostatecznej wła
snej produkcji rolnej, argumenty te są ponie
kąd słuszne, porównanie jednak cen produk
tów rolnych w Polsce z cenami krajów rolni
czych o podobnych — jak u nas — warun
kach, zaprzecza uroszczeniom obszarników 

Najlepszym tego dowodem jest porówna
nie cen detalicznych w Polsce z cenami w  Cze
chach, kraju ościennym o charakterze rolni
czym:

w Warsz. w  Czechach 
chleb żytni kosztuje 0,06 doi. 0,06 doi.
mąka pszenna 0,098 „ 0,09 „
ziemniaki 0,029 „ 0,03 „
mleko 1 0,065 „ 0,06 „
jajo 0,025 „ 0,04 „
masło 1,101 „ 0,81 „
mięso wołowe 0,417 „ 0,43 „
cukier 0,225 „ 0,15 „

Widzimy więc, iż  oprócz jaj i masła ceny w 
Czechach są bądź takie same jak w Polsce bądź 
niższe, a nikt tam nie śmie powoływać się na 
wyższe ceny w krajach o walucie wysokoceń- 
nej i przez żądanie wywozu śrubować ceny te 
dalej.

Wyższe ceny, z krajów ościennych mają 
tylko Niemcy, ale one jako kraj nie rolniczy 
nie mogą być porównywane z Polską, (p)

POSTULATY SPOŻYWCÓW.
Delegacja wszystkich ogólno - krajowych 

związków spółdzielczych i Tow. aprowizacji 
miast przyjęta będzie w piątek 21 marca przez 
ministra spraw wewnętrznych p. Sołtana i se
kretarza generalnego komitetu ekonomiczne
go rady ministrów p. St. Widomskiego, któ
rym złoży nowy memorjał, streszczający po
stulaty spożywców, wysuwane w chwili obec
nej. Niezależnie od tego delegacje spożyw
ców udadzą się do prezesów klubów sejmo
wych i senackich dla bliższego wyjaśnienia 
swych postulatów, (b).

MIĘSO WIEPRZOWE I WĘDLINY.
Urząd starszych zgromadzenia rzeźników 

i wędliniarzy wystostował do naczelnika od
działu walki z lichwą kom.^rządu p. St. To- 
twena łączne pismo zawiadamiające, iż nastę
puje zmiana dotychczas obowiązujących, usta
lonych w porozumieniu z kom. rządu w dniu 
9 listopada r. z. i 20 lutego r. b., procentowych 
zasad na podstawie których określane były 
dotąd ceny poszczególnych gatunków mięsa 
wieprzowego i wyrobów masarskich, uzależ
nione od cen żywej wagi wieprzy. Nie ocze
kując na odpowiedź kom. rządu, poszczególni 
masarza podwyższyli ceny różnych gatunków 
wędlin i mięsa wieprzowego. Wobec tego 
kom. rządu zarządził w dniu 19 marca rewi
zje w jatkach i masarniach. Rewizje trwają w 
dalszym ciągu. Winni pobierania wygórowa
nych cen pociągnięci będą do odpowiedzialno
ści. Dodać należy, ii zainteresowani pragnęli 
obniżyć jednocześnie mnożnik procentowy dla 
tłuszczów, słoniny, sadła i boczków, które pod 
wpływem konkurencji tłuszczów amerykań
skich i tak oddawna mają tendencję zniżko
wą. (b).

AFERA CUKROWA.
Starostwo sokolskie wszczęło dochodze

nie przeciwko mieszkańcom Warszawy Dawi
dowi Rajderowi, zamieszkałemu przy ul. Kar
melickiej oraz urzędnikowi Banku Handlo
wego w Warszawie p. Krasnowolskiemu, o- 
skarżając ich o t. z. magazynowanie cukru na 
osiach kolejowych w maju 1923 r., podczas 
odczuwanego przez cały kraj głodu cukrowe
go. Sędzia śledczy X okręgu m. Warszawy, do 
którego sprawa powyższa obecnie wpłynęła, 
zażądał od Rajdera złożenia kaucji w wyso
kości 60 miljardów. zaś od Krasnowolskiego — 
w wysokości 20 miljardów. Obydwie kaucje 
zostały natychmiast złożone, (b).

Sprawy skarbowe
Zapisy na akcje Banku Polskiego.

W miarę zbliżania się terminu zamknięcia 
subskrybeji zapisy na akcje ożywiają się. Ob- 
szamictwa na.liście brak w dalszym ciągu, a 
przemysł i handel zapisuje się haogół na naj
mniejszą ilość akcji, zapewniającą prawo do 
jednego głosu.

Z banków na 500 akcji zapisał się wczo
raj Powszechny Bank Depozytowy, Bank Zie
mian zaś zgłosił się po dalsze 25 akcji 

Egzekwowanie podatku majątkowego.
W dniu 18 b. m. na terenie Warszawy 

dokonano 942 czynności egzekucyjnych: w 375 
wypadkach otrzymano zaległość, w 290 doko
nano zajęć ruchomości, w 277 zaś stwierdzono 
wpłacenie podatku w P. K. K. P. i P. K. O. 
Zwraca uwagę późne zawiadamianie władz 
skarbowych przez P. K. K. P. i P. K. O. o 
wpłatach na podatek majątkowy, co niepo
trzebnie zwiększa pracę egzekutorów.

Zajęć ruchomości dokonano w firmach: 
Sukcesorowie Iserlina Wolfa (Żabia 7) na su
mę 4,000 fr. zł., Szafir Izrael Uszer (Francisz
kańska 23) na sumę 250 fr. zł. i Izrael Kohn 
(Pańska 13) na sumę 1,584 fr. zł.

Według tymczasowych wykazów za po
średnictwem kas skarbowych w pierwszej po
łowie marca wpłynęło na poczet podatku ma- 
jąikowego 17,691,633 fr. zł. Ponieważ na mar
ca preliminowano wpływ 29 miljonów, a osta
teczny termig wpłat upływa 25 b. m.. w któ
rym to czasie wpływ będzie największy, już 
dziś można wnioskować, iż wpłaty w marcu 
przekroczą znacznie kwotę preliminowaną.

Ze względu na niepomyślny wpływ po
datku majątkowego w miastach: Łodzi, So
snowcu, Poznaniu i Lwowie, minister skarbu 
wezwał władzć skarbowe do energiczniejsze
go ściągania tam zaległości i przedkładania 
dla orjentacji tygodniowych sprawozdań o 
przebiegu akcji egzekucyjnej.

Za energiczne ściąganie podatku majątko
wego kierownikom kas skarbowych w Kutnie, 
Włociawku, Aleksandrowie i Łukowie, gdzie 
wpływ I rafy II zaliczki przekroczył 100 proc., 
t. j. gdzie ściągnięto również część należności 
z tytułu drugiej raty, przyznano znaczniejsze 
nagrody pienię ine. Kilku mniej energicznych 
kierowników kas spensjonowar.o.

Jak przemysł jest opodatkowany.
Zarządzone przez ministra skarbu obli

czenie wartości produkcji przemysłowej i o- 
brotu handlowego wykazuje, iż obrót handlo
wy wytwoAimi przemysłu kraj. wynosił w r. ub,
9.330.987.000  fr. zł., łącznie zaś z wartością 
produktów wiejskich, przywożonych do miast, 
a niesprzedawanych bezpośrednio ludności —
10.806.405.000 fr. zł.

Powinno to było dać skarbowi państwa
pod postacią podatku obrotowego 216 milj. fr. 
zł., tymczasem wskutek ukrywania rzeczywi
stych obrotów wpłynęło w r. ub. do skarbu 
państwa z tego źródła tylko 27,037,440 fr. szw., 
co stanowi zaledwie 13 proc. tego, co powinno 
było wpłynąć. Z braku danych rząd chjeno- 
piasta preliminował na r. b. wpływ 100 mil
jonów z podatku obrotowego, t. j. zaledwie 
połowę. Obecnie urzędy podatkowe wezwa
ne zostały do dostosowania wpływu podatko
wego do istotnej wysokości ogólnego obrotu 
handlowego.

Cbroty skarbu państwa w lutym.
W m. lutym wszystkie dochody budżeto

we z administracji, przedsiębiorstw i mono
poli dały, nie licząc województwa śląskiego 
80,760,891 zł., gdy w styczniu wpływy te sta
nowiły tylko 38,341,545 zł. Wpływy kas skar
bowych zatem zwiększyły się o 42,419,346 zł. 
Wpływy z danin publicznych i dochody admi
nistracyjne dały w lutym 75,934,216 zł., w sty
czniu zaś 34,711,235 zł., co j>o obliczeniu wpły
wu do kas skarbowych daje zwiększenie przy

chodu zwyczajnego o 12 miljonów złotych.
Dochody przedsiębiorstw państwowych 

zwiększyły się o 371,869 zł. przyczem dochód 
z majątków państwowych rolnych zwiększył 
się z 61,591 zł. do 237,596 zł. i dochód z pań
stwowych przedsiębiorstw górniczo - hutni

czych z 40,275 zł. do 290,903 złp.
Zyski z monopolów zwiększyły się o 

700,000 zł. — głównie z wpływów monopolu 
tytuniowego.

Gdy dochody skarbu państwa zwiększy
ły się o 42,4 miij. zł., wydatki parist w owe 
wzrosły tylko o 14,000,000 zł. pozwoliło to na 
gospodarowanie od 2 lutego r. b. bez zacią
gania pożyczek z instytucji emisyjnej.

Organizacja drobnych oszczędności.
yj dniu 18 b. m. odbyło się pierwsze ze

branie komitetu drobnych oszczędności pie- 
j mężnych.
i _ Aby wzrost drobnych oszczędności w 

związku z stabilizacją marki mógł przybrać 
większe rozmiary komitet uznał za potrzebne 
wprowadzić różne ułatwienia fiskalne i znieść 
niepotrzebne formalności przy lókowarfiu pie
niędzy. ća szczególnie pilną uznano sprawę 
reorganizacji i uruchomienia miejskich, powia
towych i gminnych kas oszczędności Uznano 
rćwncż za potrzeba* propagowanie idei o- 
szczędzania pieniężnego w najszerszych war
stwach społecznych. Odpowiednie projekty 
rozpal: zone będą na najbliższem zebraniu ko
mitetu

liioiif Mmlia PHWęh
Wczoraj w Sulejówku liczne delegacje 

różnych instytucji i zrzeszeń społecznych, de
legacje wojskowe wszystkich pułków i ro
dzajów broni oraz wybitni przedstawiciele 
stronnictw i różnych kół społecznych składali 
życzenia Marszałkowi J. Piłsudskiemu z oka
zji jego imienin.

Pociągi nadchodząc z Warszawy od ra
na zapełnione były spieszącymi z życzenia
mi do Marszałka.

W Sulejówku, przed domem Piłsudskiego 
setki osób oczekiwały swe; kolejki na dworze, 
gdyż niewielki domek, który zamieszkuje 
pierwszy Naczelnik Państwa — nie mógł po
mieścić wszystkich cisnących się z życzenia
mi.

Przed Marszałkiem przewinęło się wczo
raj kilka tysięcy osób, wśród których znaczną 
część stanowili wojskowi. Delegaci imieniem 
reprezentowanych przez się organizacji, czy 
oddziałów składali solenizantowi serdeczne 
życzenia i podarunki

Marszałek z każdym z gości zamienił 
słów parę, dziękując za pamięć.

W imieniu Z. P. P. S. życzenia składał 
tow. Moraczewski i kilku innych naszych po
słów. Dużo było posłów ze stronnictw ludo
wych.

Rada miejska m. Radomia zawiadomiła 
Marszałka o mianowaniu go obywatelem ho
norowym miasta.

Premier Grabski nadesłał list z życzenia
mi.

Listów i telegramów przyszła ogromna 
ilość.

» •
Wczoraj o godz. 6 po poł. w  sali Tow.

Hygjenicznego odbyła się uroczysta Akademja 
ku uczczeniu imienin Komendanta Piłsudskie
go, urządzona staraniem Akademickiej P. O. 
W. Na akademji zgromadzili się licznie aka
demicy ze wszystkich uczelni warszawskich. 
Okolicznościowe przemówienia wygłosili aka
demicy: S. Szafrański, który mówił o Piłsud
skim, jako bojowniku niepodległości za cza
sów niewoli, S. Sieroszewski: o Piłsudskim,
jako wodzu Legionów i S. Pac o roli Piłsud
skiego w Niepodległej Polsce.

Wieczorem odbyła się Akademja robotni
cza ku czci Piłsudskiego w dzielnicy P. P. S. 
na Brudnie.

Sprawa śledzenia
marszałka Piłsudskiego.

PROCES POR. LIS-BŁOŃSKIEGO
II dzień rozpraw.

W czoraj znaczna część rozpraw y odbyw ała się 
p rzy  drzw iach zamkniętych, p rzy  k tó rych  zeznaw ał 
oskarżony p o r Lcte-Blońskl następnie  szelf sztabu 
g e n , S tan isław  H aller i b oha te r Itego procesu, mjr. 
Pieczonka.

Na rozpraw ie jaw nej badany  by ł gen, Norwid- 
N eug;bauer, k tó ry  w ydał o por. B łońskim poch leb 
ną  c,p:nję, jako o zdolnym pracow niku. Świadek 
stw ierdza, iii często  byw ał gościem u  M arszałka 
Piłsudskiego, jednak, aby  go śledzono-, nie zauw a
żył, -zresztą sam rozpraw iłby s ię  z tymi kitoby go 
tropił, zaznacza jednak, i i  w listopadzie b y ł pod
słuchiw any p rzy  rozm owach tekfcoiczny-dh.

-Ba-oa-ny ponow nie p rzy  drzw iach otw artych, 
nljr. P ieczonka zeznaw ał zgodnie z aktem  ooka-rże- 
niai -pozat'cm zaś opow iada, iż «am b y ł óledzony, że 
listy  jego dto- żony, -pi-sane z u rlopu w iMeranie, by ły  
olwiera-ne. U siała następnie zdjęcie po rtre tu  m ar
szałka Piłsadsfóego- ze ściany jegjo gabinetu, co  o- 
burzy.o pr.zoc.fwko niemu w ielu oficerów, i przy. 
znaje, ii chcąc n ie tak t napraw ić, nabył po pew 
nym czasie portret prezydent* W ojciechowskiego, 
wówczas zawiesił ponownie rów nież portret M ar
szałka Piłsudskiego, jako  naczelnika -Państwa.

Podczas badania św iadka przez  adiw. P u c h a l

skiego p roku ra to r R um iński w  ostrej form ie zaata
kow ał obrońcę, używając n ietaktow nego zwrotu, i i  
adw okat Paschaiski jest -w Sądzie w ojennym .. go
ściem.

iW replice adiw. Pasic-haJski pow ołał sśę, iż na
w et wi moskiew skich sadach wojennych, gdy b ron ił 
przestępców  połć-tycznych, p rokura tu ra  umiała sza
now ać w nim obrońcę i nie uważała go za goćcła. 
Przew odniczący sądm, płk. T an iec, iw ostry sposób 
zmonitował .prokuratora, pro testu jąc przeciw ko p o 
dobnym  wycieczkom.

Na zakończenie siwego zeznania mir. P ieczonka 
złożył sądow i notes, ośw iadczając, iż w nim noto
wał szczegóły rozm owy z po r. Błońskim w  hotelu. 
N otes tein załąjczono do ak t

Po P«»rwie.
Prok. Rumiński zaoponow ał przeciw ko w nio

skowi cfcreny o w ezwanie 18 nowydh świadków, 
ośwżad.cza:ąc. it nie wi-e,, jakie im staw iać ma py
tania. poniew aż obrona nie skonkretyzow ała, jakie 
okoliczności św iadkow ie ci m ogą ustałić W szcze
gólności zzstrzzgał się przeciw ko wnywamżu ofice
rów  d i*  u-stałeoca s to sunku  rządu Ohijeno-iPiasta do 
Maruzalka Piłsudskiego, rozumując, iż oficerowie, 
zajęci «w«ma pracam i zawodowem* i nie mogący 
brać -udziału w polityce, nic w tej sprawcie powie
dzieć nie mogą) Co do  wezwania pik. Scieżyń-
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który ciógilby ustaltó, i i  znajdujący się w 
,e*o roeporządz-emu agenci komunikowali mu o o- 
^zymaniu nakazu o siedzenie Marszałka Pil- 
*u>ćskE*go, prokurator w V ia , ii miałoby lo dla 
aprawy duże znaczenie, ale obrona musiałaby do
starczyć na to  dowodów,

Adw. Pascbalski replikbwa.}, iż nie jest obo
wiązany do konkretyzowania zeznań, jakie mają 
®iożyć wzywa® przez niegio świadkowie.

Sąd po naradzie uznał wiprawdzic, i e  nie mo- 
in a  żądać od obrom^szczegóiów co do przedmiotu 
zeznań, jakie powoływani świadkowie mają złożyć, 
zażądał jednak bliższego 'określenia, dla ustalenia 
jakich okoliczności mają być wezwani świadkowie.

Po wyczerpaniu tej kwestii formalnej badani 
jeszcze byli: płk. Bajer, który zeznawał zgodnie z 
aktem oskarżenia, dorzucając szczegóły o zniknię
ciu i ponowmem zjawieniu się w gabinecie mjr. Pie
cz o nici portretu Marsz. Piłsudskiego, wreszcie 
por. Kruk-Strzclecki powtarza również szczegóły, 
pcdane na śledztwie pierwiastkowem. zaznaczając, 
iż por Lis-BłoÓ6ki bezpośrednio po rozmowie w 
•betelu ż mjr. iPieczonlcą zaszedł do niego i powtó
rzy! mu całą rozmowę zgodnie ze złożememi następ
nie zeznaniami.

Na tero przerwano rozprawy, odraczając je do 
dziś do godz 9 rano.

Obrady Sejmu.
Sesja druga Posiedzenie 112

„Gwoździem" wczorajszego posiedze
nia Sejmu było trzecie czytanie ustawy o 
zabezpieczeniu na wypadek bezrobocia o- 
raz głosowanie nałd poszczególnymi artyku
łami i zgłoszonemi poprawkami.

Ustawę tę, jako interesującą całą kla
sę robotniczą Polski, podamy w  całości wte- 
fly. gdy w ostatecznej formie wyjdzie z pieca 
ustawodawczego, t. j. gdy z Senatu ponow
nie wróci do Sejmu. Dziś jednak pod świe- 
żem wrażeniem wczorajszego głoso,wania 
trudno pominąć milczeniem smutną rolę, 
jaką przy uchwalaniu tej ustawy wzięło na 
siebie „Wyzwolenie" i „Jedność Ludowa".

Stronnictwo to przyczyniło się do oba
lenia b. ważnych poprawek stronnictw ro
botniczych. I tak: 1) maksymałlny zarobek, 
od którego liczy się wysokość zasiłku, przy 
pomocy „Wyzwolenia" obniżono z 7 złp. 
na 5. 2) W art. 8, omawiającym udział 

tR ządu  w funduszu ubezpieczeniowym, 
zmniejszyli udział ten z 65% do 40%, co 
grozić może niedostatecznością funduszu. 
3} Przyczynili się do tego, że samorząd żad
nych ciężarów nie ponosi. 4) Udział przed
stawicieli samorządu w zarządzie fundusza
mi podnieśli z 2-ch na 4, pomimo, iż — jak 
Wyżej powiedziano — samorząd od wszel
kich ciężarów zwolnili. W reszcie 5) ich to 
zasługa, że robotnicze związki zawodowe 
nie zaliczone zostały do organów pomocni
czych dla wykonania ustawy, chociaż udział 
Zw. zaw. w tej sprawie jest wprost koniecz
ny.

To zachowanie się posłów z „W yzwo
lenia" i „Jedności Ludowej" wskazuje, jak 
tnałe jest w stronnictwie tem zrozumienie 
interesów robotniczych.

Drugą ważną dla klasy robotniczej u- 
stawą była omawiana wczoraj w Sejmie u- 
stawa o pracy młodocianych i kobiet. Na
leży tu podkreślić znakomite przemówienie 
tow. Pratrssowej, które bardzo przyczyniło 
się do ulepszenia ustawy.

Po odesłaniu ustawy o dodatkowych kredy. 
<»ch w budżecie na rok 1924 w pierwszem czyta
niu <Ło koinisji skarbowej, przystąpiono do trzecie
go czytania ustawy o zabezpieczeniu na wypadek 
bezrobocia.

USTAWA O ZABEZPIECZENIU OD BEZROBOCIA
Ka. Styczyński (Zw. L.-N.) zgadza się na za- 

proponowaną przez Rząd normę wkładek, które 
tnaiią wynosić 2% od .każdorazowo wypłaconych 
zarobków robotników, a najwyższą normą zarob
ku d-o obffiezeika tych wkładek ma być 5 zip. Przy- 
tero y, ponoszą rciboiiwcy, a % dopłacają praco
dawcy z własnych funciuszów Podwyższa to o 
85% dopłartę .Skarbu. Popiera poprawkę, doty
czącą wyłączenia od świadczeń robotników sezo
nowych.

Tow. pos. Rcger. W p rzesilen iu  obecnem  
obok n a tu ra lnych  zjaw isk ekonom icznych od 
g ryw a także w ielką ro tę  po lityka  pew nych 
sfer. W  chw ili subskrybeji na B ank P olsk i nie
k tó rzy  panow ie w olą jechać na polow ania do 
A fryki, inni przegryw ają w jedną noc 60 mil- 
jardów . M ają p ien iądze na to, żeby gdzieś 
w  Kongo budow ać kolej, ale żeby budow ać 
kolej np. z C ieszyna na G órny  Ś ląlk , żeby  dać 
za robek  robotn ikom  w ypędzonym  przez C ze
chów  i ra to w ać  ich z o sta tn ie j nędzy, na to  
n iem a pieniędzy. T ak  p o stęp u ją  w P olsce ludzie 
p raw icow i, a tak  sam o fabrykanci bez różnicy  
narodow ości i w yznania. Z am ykają fabryki, 
chcąc zm usić Rząd polsk i do daw an ia poży
czek  bez końca i odeb rać  robo tn ikom  ich zdo
bycze społeczne.

B ezrobocie d o ty k a  ta k ż e  w  w ielk iej m ie
rz e  rob o tn ik ó w  um ysłow ych. P aństw o  do tych 
czas zw olniło 30 tysięcy  urzędników . T ak  sa
mo p rzedsięb io rstw a p ry w a tn e  oddalają w ielu 
u rzędników . Panom  chodzi o to, aby p o sta
w ić chiński m ur m iędzy k lasą  urzędniczą, a 
robo tn ikam i; chcecie zm usić urzędn ików  gło
dem , żeby sta li się w aszym i n iew olnikam i. 
T ym czaseui idea w alki klasow ej p rzen ika  co
raz głębiej w sfery urzędnicze i zaczynają oni 
rozum ieć, że nic 8-ka ani 1-ka, że nie C hjena 
i P asko  - P iast. tvLko czerw ona organizacja 
je s t dla nich zbaw ieniem  (W rzaw a na p raw i
cy). Jeże li w  tym Sejm ie jest uczucie sp ra 
w iedliw ości, to P anow ie przyjm ą nasz w niosek 
co do zabezp ieczen ia  p racow n ików  um ysło
wych.

M arszałek . D oniesiono mi —  b o  sam nie 
słyszałem  — że użył P an  obrazliw ego  w yraże
nia pod adresem  jednego ze s tronn ic tw . P rzy
w ołuję Pana do porządku . (Zapew ne „pasko- 
Piast, przyp. spr.).

Tow. Reger. S tro n n ic tw a ro b o tn icze  do 
m agały  się tak że  w łączen ia ro b o tn ik ó w  ro l
nych, ale w drugim  czy tan iu  w niosek  nasz o d 
rzucono. P rzez  zieloną g ran icę d z ies ią tk i ty 
sięcy robo tn ików  em igrują do F rancji, a ’*na- 
w e t do N iem iec. O ficjalna s ta ty s ty k a  w p raw 
dzie podaje śm ieszne cyfry osób, k tó re  za  p a
szportem  w yjeżdżają do N iem iec. T ym czasem  
p ew ne czasopism o niem ieckie z p ew n ą  złośli
w ością pow iada swoim czyteln ikom , t e  w 

j  W estfalji i P a la tynac ie  znajduje się około  70 
tys. polskich  robotników , k tó rzy  bez  paszpor- 

i tów  przyjechali, gdyż w Polsce jest b ied a  i n ę 
dza. B. m inister Sm ólski zapew nia ł m nie, i e  

; n iem a em igracjr z Polski do N iem iec, nato- 
1 m iast istn ieje dbiigracja z F rancji do N iem iec. 

J e s t  to  oskarżen ie  francuskich  p racodaw ców , 
jeśli robo tn ik  polski p rzek ład a  p rac ę  w Niem 
czech, aniżeli w e Francji. R obo tn icy  masowo 
uciekają z Francji, a w iele dz iew cząt w brew  
um ow ie z musu przyjm uje go-zej p ła tn ą  służ
bę w dom ach pryw atnych . W iele z nich sta je  
się pas tw ą hand larzy  żywym tow arem .

Tow. Reiger zgla-sza poprawki: do art. I, by za
miast wyrazu „robotnicy" wstawić wyraz „pracow
nicy", d<o art. 10 — o podwyższenie zasiłku i o pod
wyższenie normy do obliczenia składek do 7 zip. 

IPo wypowiedzeniu eię referenta przeciwko po- 
! praw kom rozszerzającym zakres ustawy, przystą

piono do głosowania, 
j Odrzucono 178 głosami przeciw 148 poprawkę, 

wykluczającą od świadczeń robotników przemysłów 
sezonowych w okresie martwego sezonu.

Art. 6 przyjęto w brzmieniu naztęptrjącem: 
t  „iWkładki zakładów pracy, zobowiązanych dc 
zabezpieczenia robotników na wypadek bezrobo
cia wynoszą 2% od każdorazowo wyp’aconych za- 

! robków robotników, w tyilih zakładach pracy za- 
! trudłnionych, z łom jednakże zastrzeżeniem, te  naj*
| wyższą nonmą zarobku, stanowiącego podstawę do 
j  obliczenie wkładek, jest 5 ztp."

Najwyższa norma zarobku, wskazana w  po- 
przećtacui uwtępie, może ułclłz w razie zmiany »to- 

j sunk ów zarobkowych odpowiedniej zmianie w dro- 
j dze rozporządzenia Ministra Pracy i Opieki Spo

łecznej na wniosek zarządu głównego funduszu za- 
I bezpieczetiiowego”

Do art- 7 (nowego) przyjęto poprawkę, iż do 
wkładek, jaki* muszą opłacać pracodawcy, ograni
czający Liczibę robotników lub dni pracy, Skarb 

1 Państwa nic nie dodaje. A
W  art. 19 przyjęto poprawkę naszych towarzy

szy, aby robotnik, który sam rozwiązał stosunek 
najmu pracy bez uzasadnionych przyczyn, traci! 
prawo do zapomóg njjr na 8 tygodni, lecz 4

Z rezolucji przyjęto rezolucję komisji, wzywa
jącą Rząd do natycbniipslonyefjo rozpoczęcia akcji 
zepetnogawej do czasu przeprowadzenia ustawo
wego zabezpieczenia 1 przedłożenia Sejmowi spo
sobu pokrycia tego wydatku Przyjęto też rezolu
cję. aby Rząd przedłożył ustawę, zabezpieczającą
robotników rolnych i leśnych.

Ustawę tedy w trzeciem czytaniu przyjęto.

nic było tych  trudności i objekcji p rzeciw  tej 
ustaw ie, z jakiem i m usiano w alczyć niegdyś w 
k ra jach  zachodnio  - eu ropejsk ich . Polski p rze 
m ysł nie po trzebu je  się ju t  np. obaw iać, te 
w sku tek  tej u s taw y  w zm oże się konkurenc ja  
zagranicy, pon iew aż ta k ie  sam e u staw y  po
siada już p rzem ysł i gdzieindziej. W Anglji 
zniesiono p racę  nocną k o b ie t już 80 la t tem u. 

M ów czyni zgłasza nas tęp u jące  popraw ki: 
P o  art. 6, który mówi, te  młodocianych wojno 

przyjąć do pracy, gdy przedstawią świadectwo z 
ukończenia 15 lat życia i świadectwo lekarza, p ro 
ponuje dodatek **i świadectwo z wykonanie obo
wiązku szkolnego".

Do art. 9, który powiada, ±e godziny nauki za
wodowej <He młodocianych zalicza się do obowią- 
zufjgcych godzin pracy, proponuje dodać słowa: J  
dokształcającej dia pczniów terminatorów".

Art. 13 zawiera wyjątki od zakazu pracy noc
nej kobiet w imię 'konieczności np. siły wyższej, jak 
w razie zatopienia kopalni Ale ustęp bj tych wy
jątków nie jgct dociągnięty nawet do tego mini
mum, jakie obejmuje konwencja waszyngtońska. 
Dlatego proponuje ten punkt skreślić.

A rt. 15 przeoczą sprawę przerwy obiadowej 
<fa kcb.et Ma ona dla kobiet inne znaczenie niż 
d a  mężczyzn, bo podczas, gdy mężczyźni podczas 
.altiej przerwy odpoczywają, kobieta-rcbotnica 
spieszy do domu, ąby przygotować posiłek dia swo
jej rodziny. Ela tego ustawa np. niemiecka ł 
szwajcarska przedłuża tę  przerwę obiadową dia ko
biet i my (cż proponujemy następujące brzmienie 
tego ustępu: „Kobietom prowadzącym gospodarst
wa, na ich żądacie, przysługuje prawo korzystania 
z. iprzerwy obiadowej dłuższej o pół godziny od o- 
góime stosowanej, o ile takowa nie spowoduje za
trzymania przedsiębiorstwa".

Ustawa jest znacznym krokiem naprzód w k ie
runku oszczędzania sil przyszłego pokolenia i po
winni ją uehwakć przychylnie także panowie z p ra
wicy, którzy na wiecach niejednokrotnie prawią o 
świętości ogniska domowego i rodziny- (Oklaski na 
lewicy).

P. Melcerowa zgłasza poprawkę, żądającą, aby 
już 25 kobiet Zatrudnionych w ystarczało na to, a- 
żeby były żłobki przy fabryce i przyjmowały dzie
ci do ukończonego 4 roku życia

P. Skrzypa proponuje zamiast dwwch przerw 
półgodzinnych dia matek karmiących, trzy przer
wy. do art. 21, aby ustawa weszła w życie najpó
źniej w pół roku, a nie w rok ,po jej ogłoszeniu.

Przemawiała jeszcze referentka, p. Ładzina, o 
poprawkach.

Przystąpiono do głosowania.
■W arL 1 przyjęto poprawkę p. Gawlikowskie

go, aby opuścić słowa: „przemysłowo-rolniczych". 
Artykuł ten wylicza rodzaje zakładów, do których 
stosuje się ta ustawą

Do art. 6 przyjęto poprawkę tow. IPraire-sowej, 
aby przy przyjmowaniu młodocianych musiał być 
także przedkładany dowód z wykonania obowiąz
ku szkolnego. Świadectwa takie będą bezpłatne 
i wolne od stempla.

Przyjęto daiei poprawki do a r t  9 u s t  2 •  zali- 
czemu godzin nauki zawodowej i  dokształcając^ 
dla młodocianych uczniów, terminatorów i prak
tykantów do obowiązujących godzin pracy

W art. 13 przyjęło 151 głosami przed w 135 po- 
piewkę tow. Praussowej, aby skreślić punkt b).

W art. 19 przyjęto dodatek, aby powierzeni* 
ustawy w zakresie wymierzania kar powierzyć M i. 
metrowi* Sprawiedliwości.

Ustawę przyjęto w drugiem czytaniu 
Przystąpiono do ustawy o opłatach od upraw

nień górniczych.
Po zreferowaniu przez p. Koryd arakiego usta

wę przyjęto wi drugiem czytaniu. Ponieważ nie 
było z żadnej strony opozycji, Marszałek zarządził 
także trzecśe czytanie. Ustawę przyjęto także w 
czytaniu trzeciem.

Ustawę o pomocy państwowej na odbudowę, 
ze względu na liczne poprawki, odesłano z powro
tem do komisji.

TRYBUNAŁ STANU.
[Następnie przystąpiono do wyboru członków 

Trybunału Stanu. Wybrano na podstawie porozu
mienia stronnictw: Zdzisława tPróchoickiego, Wa
cław a Szumańskiego. Eugeniusza Starczewskiego, 
totw. Tadeusz* Tom aszewskiego. PuLjusza Makare
wicza. Mojżesza Maurycego A.łerhanda, Zygmun
ta Rabskiego i Włodzimierza Godlewskiego

DZIEŃ KOBIET W SEJMIE.
N astępu* P- Ładzina (Zw. L.-N.), referentka, 

streściła ustawę o pracy młodocianych i kobiet 
Wóbec tego, że była to  „dżiewicza mowa" kobiety- 
posła, Sejtn przyjął mówczynię kurtuazyjnemi O-
kłaokami

* Ustawa jest dużym krokiem  naprzód w  dzie
dzinie prawodawstwa robotniczego. Przedewszyst- 
kicm wzbrania zatrudniania pracowników poniżej 
lat 15. Zabrania zatrudniania młodocianych i ko 
biet .przy pracy niebezpiecznej, szkodliwej dla 
zdrowia lub niemoralnej. „ Zapewnia młodocianym 
i kobietom ll-godzinny odpoczynek nocny bez 
przerwy. Kobietom w s ta n ii ciąży  zapewnia od
poczynek 6-tygodaiowy przed porodem  i takiż od
poczynek po  porodzie. Matkom karm iącym przy
znaje prawo korzystania z dwmch półgodzinnych
przerw  i t d.

Dalej ustawa przewiduje kary  za przekroczenie 
poszczególnych przepisów.

. P. Gawlikowski (Pia®t) wypowiada mę prz*- 
c.wtko 8-£Vdz. d«:ov.» pracy w zakładach przemy
słowo-rolniczych.

Tow . Praussowa. U staw a ta jest dość spóź
niona w ustaw o d aw stw ie  ochronnem  pol- 
skiem , bo w szystk ie k ra je  zachodnie od taikiej 
w łaśnie ustaw y  sw oje u staw odaw stw o  ochron
ne zaczynały . D zięk i tem u  spóźnien iu  w  Polsce

SPRAWA WYDANIA POSŁÓW.
Przystąpiono do sprawozdania komisji niety

kalności o w mock u w oprawie wydania posła -Neu
manns. Sprawę tę referował p. Marwcg, odczytu
jąc pismo, w k tónm  prokurator okręgu sądowego 
w Bydgoszczy domaga się od Sejmu wydania poste 
Neumanns.

Prokurator oskarża p. Neumanna o to, Iż na
kłonił swego urzędnika do sfałszowania ksiąg ludno- 
śca. przez które to  fałszerstwo p. Neumann nie
prawnie uzyskał prawa obywatelski* w Poósce, nie
prawnie posiada ziemię i nieprawnie zasiada >w Sej
mie

Referent komisji, p . Marweg, nie przesądzając 
zarzutów stawjanych p. Neumannowt, wnosi o wy
danie posła Neumanna.

Przeciwko Wydaniu p. Neumanna przemawia! 
p Ulta pkl. niem k dopatrując się w całej sprawia 
aktu zemsty ze strony star osły Szubińskiego.

Po powiórnem przemówieniu referenta zarzą
dzono głosowanie .przez drzwi. Za wydaniem gło
sowało 151 posłówi, przeciw — 132.

N astępn ie  tow . Lieberman re fe ro w a ł w nio
sek o w ydanie tow. posła K w apińskiego. P ro 
k u ra to r  sądu okręgow ego w Bydgoszczy dom a
ga się w ydania tow . pos. K w apińskiego. k tó ry  
na w iecu w Inow rocław iu w edług re lac ji p ro 
k u ra to ra  „poditszczal różne k lasy  ludności do  
w zajem nych ak tó w  gw ałtu". W edług  p ro k u 
ra to ra  p. K w apióski m iał w ypow iedzieć m o
wę, w k tó re j tw ierdził, t e  rew oluc ja p rzy j
dzie i przyjść musi, b o  nie sposób, ab y  nastro- 
e kap ita lis ty czn e  k rzyw dziły  k lasę  ro b o tn i

czą. A k iedy  wybije godzina rew olucji w ów 
czas P. P. S. b ęd z ie  w iesza ła w szystk ich  d rę 
czycieli, p ask arzy  i sp e k u lan tó w  b e z  różnicv  
w yznania i narodow ości.

Mowa w ten sposób przedstawiona kwali
fikuje się raczej do humoreski, niż do procesu j

J należy  w yrazić  ubo lew an ie , t e  tak  pow ażna 
w ładza, jak  p ro k u ra to r  ta k ie  pism a p rzed k ła 
da Sejm owi. P om ijając w ięc to, i e  nie w iado
mo, co znaczą „n as tro je  k ap ita lis ty czn e" , ie  
ob ie tn ica  w ieszan ia p ask arzy  nie jest p rze
stępstw em  przec iw  p ań s tw u  (tow. P erl: P a
derew sk i grozi! paskarzom  szubienicą), naj
w ażniejsze jest, t e  m ow ę tę  w ygłosił nie 
tow  K w apiński, lecz k to  inny. (W esołość. P. 
W yrzykow ski: O desłać p ro k u ra to ra  do T w o
rek!). Chodzi w ięc tu ta j o innego cz łow ieka, 
i o inną mowę. Zw ażyw szy, iż p rzy to czo n a  
m ow a w ogóle nie podpada pod a r t. 130 niem. 
u staw y  karne j, a  poza tem, t e  w ygłosił ją k io  
inny, K om isja R egulam inow a w nosi o  n iew y- 
dan ie tow. K w apińskiego.

W niosek  komisji p rzy ję to  jednogłośnie.
Należy tu dodać, że tow. Kwapiński nic tylko 

uf* wygłosił tej «nowy na wiecu, ałe wogóle w Ino
wrocławiu aie był „Nieporozumienie" po w siało 
stąd, że nazwisko tow. Kwapińskiego było na afi
szu, ale pojechał k to  inny. Oto jak sumienne są 
zeznania policyjne!

Wnioskodawcy wniosków w sprawie •wygóro
wanych opłat szkolnych w szkołach średnich oraz 
wniosku w sprawne wprowadzenia przez Rząd przy
musowych opłat w .państwowych szkołach średnich 
zrzekł# się motywowania nagłości, wobec czego 
wnioski odesłano •wprost do komćrji oświatowej.

SPRAWA KŁAJPEDY,
Przystąpiono do nagłości wniosku 5 klubów w 

sprawie dostępu Polski do rowza
sprawie tej obszerne przemówienie wygło

sił poa. Stroński, popierając nagłość zgłoszonego
wniosku.

Pea. TarutzkJevicz JkJ. białor.) zaznacza, że 
najbardziej zainteresowanym czynnikiem w spra
wie Niemna i Kłajpedy jest naród Białoruski. Nie 
wie jednakże, czy woiny tranzyt na Niemnie przy
niesie Białorusinom korzyści czy straty. VI ebec 
ograniczania Białorusinów w prawach po 'tycznych 
i nieprzyznawama im autonomii, nie przyznaje 
Rządowi. Polski emu prawa do przemawiania w 
imieniu Białorusinów Będzie glosował przeciw 
nagłości.

P. Taraszkiewśczowi przez cały czas przemó
wienia przerywano okrzykami na prawicy.

Nagłość wniosku uchva lcno .
Na tem porządek wyczerpano W śród wnio- 

aków wpłynął wniosek tow. łow. Pączka, Mora- 
czewskiego, p. Bartla ć innych *w eprawio pocią
gnięcia do odpowiedzialności konstytucyjnej przed 
Trybunałem Stanu b. ministra przemysłu i handlu, 
p. Władysława Kucharskiego, za wyrządzenie ia- 
lereeoitn państwa oczywistej i znacznej szkody przy 
hkwidaćji zarządu41 państwowego nad Zakładami 
Żyrardowskim i. (Wniosek ten w całości podali
śmy w* wczorajszym i dzisiejszym „Robotniku").

S ab ic ra  glos m arsza łek  Rałaj: W edług u- 
staw y  o T rybuna le  S tanu  m usiałbym  ten  w nio
sek do 8 dni postaw ić  na p o rządku  dziennym  , 
W ów czas p ie rw o tn y  p lan  p rze rw an ia  posie- 

m usiałby u ledz zm ianie. Zgodnie w ięc 
z postanow ieniem , zapad łem  na K onw encie 
S enjorów  zapy tu ję  p. M oraczew skiego , czy 
nic zdecyduje się dziś tego w niosku nie zgła
szać, a w nieść go dop iero  2 kw ie tn ia  na tem  
posiedzeniu , k tó re  w edług  p lanu  m iało być 
za rząd zo n e?

Tow . pos. Mcraczewski. T rudno  mi je st 
zdecydow ać się zarów no  ze w zględu na głosy 
prasy, jak też i na to, t e  sp raw a p rzeciągn ie 
się  ̂ do połow y maja. P oniew aż jednak  ani ja, 
ani ci, k tó rzy  w niosek podpisyw ali, n ie m am y 
prawa te ro ry zo w ać Sejm u, p rz e to  na ape l p. 
M arsza łk a  decydujem y się zgłosić ten  w nio
sek 2 kw ietn ia , pod w arunk iem , że sp raw a sta
nie na p o rząd k u  dziennym  już 3 kw ietn ia .

Marszałek: W niosek  dam  do w ydruko 
w ania i na 2 k w ie tn ia  będzie  rozdany , a sp ra 
w ę zdecydow ałem  się postaw ić na po rządku  
dnia 3 kw ietn ia . W niosek  ten  za tem  dziś nie 
zo s ta ł zgłoszony.

Następne posiedzenie 2 kwietnia e godr 
4 po poi.

Kronika
parlamentarna*

KOMISJA PRAWNICZA SEJMU.
N a w czorajszem  posiedzen iu  kom isji p raw 

niczej b y ła  ro zp a try w an a  tn iędzy  innemi sp ra 
w a w yboru  podkom isji, k tó rab y  w spólnie z 
podkom isją p raw niczą S enatu  om ów iła po
p raw k i komisji senackiej, zap roponow ane d o  
ustaw y  o  ochron ie  loka to rów .

N aw iasem  m ów iąc analogiczna sp raw a  b y . 
ła  ju t  przedm iotem  ro zp raw  kom isji p raw n i
czej £e jm u  natychm iast po uchw alen iu  p rzez  
Sejm ustaw y  o ochronie loka to rów . W ów czas 
to  p. m arszałek  T rąm pczyńsk i zw rócił się do 
p. m arszałka  Sejm u R ataja  z p ropozycją  w y
łon ien ia subkom isji p raw n iczej do om ów ienia 
ew en tualnych  p o p raw ek , k tó re  p rzypuszczal
nie w ysunie kom isja p raw n icza  S enatu . J e d 
nak kom isja p raw n icza Sejm u p ropozycję tą  
odrzuciła , jako  n ie ak tu a ln ą  i n ieuzasadnioną, 

^niew iadom e by ło  p rzysz łe  stanow isko  
kom isji senack iej.

Na w czorajszem  posiedzeniu  kom isji p raw 
niczej p rzy  ponow nem  ro zp a try w an iu  w y te i o- 
m aw ianej propozycji — z a i^ a l głos tow . Pu- 
i a k  i sp rzec iw ił się w yłonien iu  dla tej sp raw y  
su b k o m ite tu  z nas tępu jących  pow odów : 1)
S en ack a  kom isja p raw nicza za ła tw iła  o s ta te cz 
nie sp raw ę ochrony  lokatorów, w prow adza
jąc do niej szereg  po p raw ek  pogarszających  
sam ą u staw ę  i to  bez w ysłuchania oj|inji sub
kom isji sejmowej.' 2) U staw a w brzm ieniu  u- 
chw alonem  przez p e łn f  kom isję S enatu  w cho
dzi ju t  dziś na p o rzą d ek  dzienny p lenum  Se-
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Cięikf j ran iły  problemat efcosomtczno .  epo. 
łeezny jakim jest niewątpliwie Ustawa o Ochro
nie Lokatorów, został zbyt pospiesznie załatwio
ny, i zbyt pobieżnie potraktowany w Sejmie, aby 
mógł choć w części odprawia dnć potrzebom i  wy- 
magawiocn, jakie można i należy stawiać lak do
niosłemu aktowi prawodawczemu. Nie zostały wy
słuchane pomimo natarczywego darauugajr.a się 
głosy stron zai-nterwiowanych — mjbancbteaj w tej 
malfrerji miarodajnych i korrupetertnych, Sprawa 
wysokości komornego stała się właściwie sprawą 
nowego podatku, rozłożonego progresywnie według 
zupełnie fantastycznej skali, gdyż każdemu wia
domo, że ilość zaij mawianych pokoi wie jest dziś w 
żadnym eitcsunku do stopnia zamożności lokatora. 
Domy najwięcej zniszczone i najwięcej remontu 
wymagające, otrzymać mżją najniższe komorne. 
Największy ciężar komorniamy apada znowu no 
iiseligrncję pracującą która zawsze znosiła wszel
kie of ary. Ryzykowny eksperyment ściągania naj
większego haraczu z przemysłu i handlu odbija się 
oczyv iście na konsumentach, którzy zapłacą w ten 
sposób nadwyżkę kocnormigo swoją i... jpaskairzy.

■Panowie Posłowie i  Senatorowie. Gdyśmy szli 
do urn wyborczych, gdy chodziło o jitknajwiększą 
ilość głosów dla różnych partji połć.yazTuych wte
dy nie było nikogo, ktoby się ośmielił nam powie
dzieć, te  Ustawa o Ochronie Lokiiorów zastanie 
uniesiona — przoc wwiie, wszyscy chiecywaH nam 
wszystko Tymczasem co z tych obietnic pozosta
ło? Oto — ustanowienie wolnych umów, które sa
me przez się równają się zupełnemu znlresieniu U- 
stawy. Nie nie pomoże twierdzenie że w Ustawie 
jest zastrzeżenie które pozwala na korzystanie z ,

VJ
List Otwarty.

II
jej dobrodziejstwa, gdy ramowa do  skutku nie doj
dzie. Przy powszechnej nieznajomości prawa, przy 
notorycznym braku pomocy prawnej na prowincji 
me trudno przewidzieć, czcm się te , dobrowoMte** 
umowy staną w czasie najbliższym sikoro mamy 
iuż teraz tysiątzne przykłady wszelakich na tle 
umów nadużyć pomimo, że są cne „de jufe" aahro- 
nione. Przed trzema laty myśmy wyUknęE wszy
stkie usterki obecnie obowiązującej Ifctajwy 1 prze
widzieliśmy wszystkie możliwe na tern tle naduży
cia, które się sprawdziły co do słowa. Na tle t. 
zw . świadczeń4* działy się i  dzieją się nadużycia 
tem większa i tern bardziej krzyczące, im dialej ad 
miast i siedziby władz centralnych znajdują się 
miejscowości, gdzie się to  dzieje. Nie wiedzą o 
tern tylko ci, co sobie uszy na to  zatykają. A dzie
je się dlatego że w  artykule o świadczeniach 
niema żadnej sankcji prawnej, niema nawet takiej 
drobnej- wzmianki, jak np. „Lokator nie ma obowią
zku płacić więcej raii opiewa wywieszony w bra
mie wykaz świadczeń, zaś właściciel domu odpo
wiada ■ad,rrir.istracyjinJje za rak wywieszenie wyka
zu". Pozostaje zatem jedynie droga prawna dba 
załatwienia isporów na tle świa dcmcń — droga cięż
ka, związana z dużą s tra tą  czasu i pieniędzy; dro
ga wreszcie dostępna tylko w więksr.vch miastach, 
zupełnie natomiast zamknięta cjte. prowinejja i ludzi 
ciemnych i a prawem nwjobaznanycb. Zrasetą — 
czy jest do pomyśl mila, aby ktokolwiek mógł co 
miesiąc się prawować? A gdzie sprawdzanie ra
chunków za świadczenia? Znowu droga sądowa? 
Ten sam błąd starej ustawy pozostał niestały, po
mimo naszych protestów, i w obecnej ustawie ku 
utrapieniu 95% ludności.

ii
Jako przedstawiciele Zrzeszeń Lokatorskich 

Rzeczypospolitej Polskiej uważamy za swój obo
wiązek społeczny i obywatelski zwrócić uwagę 
wszystkich czynników miarodajnych, w pierwszym 
rzędzie Panów Posłów i Senatorów i przedłożyć 
ich bacznej i pilnej uwadze następujące kardynal
ne us te:‘ki nowej Ustawy, mającej) być jeszcze 
przedmiotem obrad Senatu i następnie Sejmu:

1) Gdy mąż opatrznościowy za jakiego uwa
żamy Pa.na Prezesa Ministrów Grabskiego które
mu na tern mżajiscu składamy nasz hołd najwyż
szy, skuteczną walkę z hydrą paskarstwa rozpoczął, 
nic wolno wydawać Ustawy, która da pochop do 
rozpętania się apetytów paskarskich, nie wodno wy
znaczać zbyt wygórowanych stawek komo- oknych, 
nic wolno zbyt pospiesznie dążyć do zlikwidowa
na'UsŁ-.wy oiahez piec rającej dacb nad głową oby
watelowi Polskiemu, /B ez wstrząśirjeń poważnych 
można Ustawę zlikwidować nie p-ędzej niż w cią- 
gp 10 kit.

2) Nie wolno wobec braku lokali wyłączać z 
pod opieki Ustawy żadnych lokali, a  e wyłączając 
naweit kinoteatrów, dających chich setkom tysięcy 
pracorwnaikóv,, a temboadziej lokali, znajdujących 
sćę w domach należących do towarzystw naukowych 
(art. 2 punkt ci).

3) Niedopuszczalną jest eksmisja, tłła proste
go widzimisię właściciela domu, nawet z domów 
iiowowyfcudtwanych gdyż w warunkach dzisiej
szych tó się śmierci równa.

4) Nie wolno jest wprowadzać do prawodaw
stwa artykułów ta k  nie moralnych, jak punkt c) ar- ^

tykułu jedenastego, gdzie mowa o  prawie eksmisji 
przez właćeickla domu bez wymówienia w razie 
„nienależytego" zachowania się lokatora lub na
wet „oób  pn.cz riego o. mieszkania przyjętych”. 
Artykuł ten w nowej -ustawie został jeszcze zao- 
strzoty przez wyrzucanie słów „rażącego i upor
czywego", co daje przy odrobi .: złej wol. pole 
do szerokich nadużyć przy dowolnej interpretacji 
słowa .nienależyty*'. Na artykuł ten bezskutecznie 
jak dotąd zwracaliśmy uwagę w całym rreregu 
memorjałó ,v, gdy: uważaliśmy i uważamy dotąd 
eksmisję każdego lokatora na brak za coś równa
jącego się karne śm:crci. (Wypadków samobóisitw 
r.a tle eksmisji ale brak). Otóż jest rzeczą nie do 
pomyślenia, jest urąganiem wszelkiemu poczuciu 
elementarnej sprawiedliwości możliwość ukaraniu 
kogoś za „nienależyto zachowanie s.ę" wraz z ca. 
łą jego rodzmą daikko surowiej niż nawet za aa* 
bójstwo.

PrzypbnHłiijcóe Panowie Posłowce i Seuatoro- 
wte co „pbwiocL.ał Piotr Skrga: („Kazania Sejmo
we")

,Złe prawo gorsze jest, niżli tyran er jsroisry, 
bo wżdy tyra n odmienić się, abo namówić, a bo u. 
mrzeć może, i jego tyraństwo ustaje: ale złe prawa 
zawżdy trwa, zawżdy zab:i i  i szkodę czyni - aa 
duszy i na ciele; jest jako lew i bestja nierozumna, 
która namówić się nie da, aż ją zabić i umorzySt 
tak i złe prawo, które szkody ludziom czyni, miar 
sto pomocy dla której wszystkie się prawa siawią4'.
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aatu, 3) że niema zatem nawet formalnych 
względów do omawiania tego#tematu na połą- 
czonem posiedzeniu komisji Sejmu i Senatu, 
albowiem ustawa ju t jest przedłożona dena
towi w druku do uchwalenia, a obrady pod
komisji miałyby charakter chyba pobożnych 
życzeń. Komisja mieszana byłaby do pomy
ślenia wówczas, gdyby Senat odessał ustawę 
do komisji z powrotem. A na to się narazić 
nie zanosi. Stanowisko tow. Pużaka poparł 
poseł Hartglas (Koło żyd.). Poseł Bittner (Ch. 
D.) uznał wywody tow. Pużaka i p. Hartgla- 
sa za słuszne ż punktu widzenia formalnego, 
jednakowoż ze względu na umożliwienie przy
jęcia przez Sejm poprawek senackich, — opo
wiedział się za wyborem subkomisji. Stano
wisko p. Bitnera poparł ku  zdumieniu lewicy 
poseł Łypacewicz (Wyzwolenie).,, W głoso
waniu przeciw głosom P. P. S., Koła żyd., U- 
kraińców i N. r .  R. uchwalono wybór subko
misji z 5 osób.

Wobec tego tow. Pużak złożył oświadcze
nie, że reprezentanci Z. P. P. S. w dalszych 
decyzjach, dotyczących tego tematu — udziału 
nie wezmą.

Po tem oświadczeniu długo deliberowano 
nad ułożeniem składu osobowego subkomisji— 
ai  wreszcie bez zgody naszego przedstawicie
la wybrano do subkomisji przedstawicieli 
Chjeno - Piasta. Na nich też spadnie cała od
powiedzialność za poprawki senackie do usta
wy o ochronie lokatorów. Poprawki te bo
wiem zostały przeforsowane przez przemoż
ne wpływy kamieniczników — mających w 
Senacie większe, niż w Sejmie „zrozumienie** 
„nędzy" wyjątkowej.
Z KOMISJI DLA BADANIA ZAJŚĆ LISTO- 

PADOWYCH R. Z.
W  obecności ministra sprawiedliwości Wy

ga newskiego i przedstawiciela min. spraw 
iwewnętrz. całe posiedzenie zajął referat tow, 
posła H. Liebermana o zajściach w Borysła
wiu, nadr którym to referatem wywiązała się 
obszerna dyskusja. Referent zakończył wnio
skiem o wysłanie komisji do Borysławia celem 
zbadania sytuacji na miejscu i przesłuchania 
świadków zarówno z pośród przedstawicieli 
władz jakoteż z pośród miejscowej ludności 
robotniczej. Wniosek ten uchwalono. Komi
sja wyjedzie do Borysławia dn. 1 kwietnia t. 
b.

(BRAW A „SKARBOFERMU" W  KOMISJI 
BUDŻETOWEJ.

Wczoraj sejmowa komisja budżetów© przystą
piła do dyskusji nad referatem  pos Bartla w spra
wie kopalń skarbowych na Górnym Śląsku („Skar- 
bóferm").

P, Chądzyński fN-P.R.) krytykuje rządową po
litykę węglową. Rząd dysponując ..Skarbofermem", 
powinien wpływać »a obniżenie cen węgla. Mów- 
*a proponuje, aby pensje członków Rad Nadizor- 
•-uych kopalń skarbowych wypłacał skarb państwa, 
nie zaś zarząd tych kopalń, oraz, aby do Rad. Nad
zorczych nie wchodzili członkowie kopalń konku
rencyjnych.

P . Sano;ca stwierdza, iż sprawa „Skaćbołer- 
mu” wywołała ogólne .poruszenie w kraju. Społe
czeństwo jest zaniepokojone istnieniem tak licz
nych synekur, obarczających skarb państw* tysią-

[ ca/mi dolarów. iMówca przedkłada następujące re
zolucje: „Sejm wzywa Rząd do odwolanóa z Rady 

j Nadzorczej „SkaHboferaiu" posła Korfantego i m:a- 
j nowamia na jego miersce jednego z fachowców gór- 
; ników" oraz; „Sejm wzywa Rząd, aby nie miano- 
i wat .posłów sejmowych członkami Rad Nadzor

czych kopalń skarbowych i podobnych instytucji".
Rezolucje, mówi p Sanojca, przedkładam dla 

dobra p. Korfantego. (Głosy na prawicy; Ładny o- 
brońca).

(Po przemówienia pos. Szydłowskiego (Piast) 
glos zabrał min. przetn. i handlu, p. Kiedroń, pole
mizując z pos. Chądzyńskim w sprawie drożyzny 
węgla

Komisja ucbwaKła przyjąć pozycję wpływów z 
kopalń skarbowych na G. Śląsku według cyfr przed
łożenia rządowego. )

Glosowanie nad. zgłoszonerai rezolucjami od
będzie « ę  na dzisteijszem posiedzeniu.

KOMISJA KOMUNIKACYJNA.
Sejmowa komisja komunikacyjna w dal

szym ciągu rozpatrywała budżet ministerjum 
kolei żelaznych.

Z KOMISJI ROLNEJ.
Na wczorajszem posiedzeniu przyjęto uchwa

łę, wzywającą Rząd do  opracowania normy opłat 
za ,pasanie bydła w lasach państwowych, z  zastrze
żeniem, by ceny nie przekraczały norm przedwo
jennych.

Następnie rozpatrywano wniosek o  kompeten
cjach urzędów ochrany lasów, m  c*em posjedUe- 
me przerwano.

KOMISJA OPIEKI SPOŁECZNEJ
Na wczorajszem posiedzeniu komisji opieki 

społecznej rozpatrywano ustawę o Radzie Społecz
nej. Komisja w  pierwszem czytaniu przyjęła .usta
wę z licznetni poprawkami, rozszerzającemu kompe
tencje Rady.

*
* *Wczoraj po długiej nieobecności, wywo

łanej chorobą, zjawił się w Sejmie tow. Da
szyński, serdecznie witany przez tow. posłów. 
Zdrowie tow. Daszyńskiego znacznie się po
prawiło, ale tow. Daszyński musi jeszcze bar
dzo oszczędzać swe siły.

Kronika .polityczna.
MIN. SIKORSKI NA KRESACH.

W dniu 17 b. m. z rana przybył do Rów
nego p. minister spraw wojskowych gen. Si
korski na inspekcję wojsk, stacjonowanych w 
Równem i okolicy. P. minister dokonał prze
glądu 13 dywizji piechoty oraz inspekcji or
ganów zaopatrzenia i wyszkolenia wojsk i 
służby. Min. Sikorski podczas raportu wszyst
kich oficerów, stacjonowanych w Równem, 
wyraził uznanie z powodu dobrych wyni
ków ich pracy, co stwierdził podczas przeglą
du.

c **
Pan min. Sikorski, bawiący na inspekcji 

służbowej na Kresach, wysłał depeszę z oka
zji imienin Marszałka J. Piłsudskiego, w  któ
rej przesyła „najstarszemu żołnierzowi Pol
ski", szczere życzenia długiej i owocnej dla 
Ojczyzny pracy.

• •

Onegdaj, w przededniu imienin Marszałka 
Piłsudskiego, odbył się w Hotelu Europejskim 
bankiet na jego cześć, w którym wzięło udział 
około 100 uczonych polskich.

WYJAZD P. CHŁAPOWSKIEGO.
Nowo mianowany poseł polski w  Paryżu 

p. A. Chłapowski wyjeżdża z Warszawy celem 
objęcia stanowiska w środę 26 b. m.

MNOŻNA DLA URZĘDNIKÓW.
Rada ministrów ustaliła na wczorajszem 

posiedzeniu wysokość mnożnej dla poborów 
urzędniczych za kwiecień na 62,320, przy- 
czem, zdecydowała, że nie będzie przymusu 
w pobieraniu części poborów w bonach.
DODATKI KRESOWE DLA URZĘDNIKÓW.

Rada ministrów uchyliła poprzednie 
swoje uchwały w sprawie dodatku kresowego 
dla funkcjonarjuszów państwowych i wojsko
wych zawodowych, pełniących służbę na ob
szarze województw nowogrodzkiego, pole
skiego i wołyńskiego oraz okręgu administra- 
cyjnego wileńskiego., a

Prawo do dodatku kresowego przysługi
wać będzie nadal tylko funkcjonariuszom wo
jewództwa śląskiego.

PASZPORTY ULGOWE.
Dowiadujemy się, żc według projektu 

międzyministerialnej komisji do spraw pasz
portowych ulgowych paszportów rocznie ma 
być wydawanych tylko 3 tysiące. Od pasz
portów tych pobierana będzie opłata 25 fr. zł.
PRZECIW OSZCZERSTWOM „DWUGRO- 

SZóWKl".
Na wczorajszem posiedzeniu Związku 

stronnictw ludowych „Wyzwolenie** i „Jed
ność Ludowa"'•przyjęto następującą rezolucję:

„Wobec podstępnej i oszczerczej naganki 
w „Gazecie Porannej**, wymierzonej przeciw 
p. M. Pankiewiczowi klub poselski Z. P. S- L-, 
W. i J. L. publicznie stwierdza, te  p. Pankie
wicza jako członka stronnictwa darzy całko- 
witem zaufaniem i ceni jego lojalną i gorliwą 
pracę, jako sekretarza organizacji".

Z RADY MINISTRÓW-

Rada Mindstrów aa posiedzeniu wczorajszem 
uchwal.la: Projekt ustawy w sprawie uchylania u- 
stawy z dnia 16 maja 1923 r„ o likwidacji admini
stracji szkolnej na Śląsiku Cieszyńskim; projekt u. 
stawy w sprawie środków prawnych o j  orzeczeń i 
zarządzeń państwowych władz szkolnych; rozpo
rządzenie o  zniesieniu państwowego zakładu apro
wizacji sanitarnej; roŁpori.ąthąiua o utworzenliu 
rad w  jewódiikóoh w województwach Nowogrodż- 
krem, Poleski ora, Wołyńskaem oraz w okręgu *ł- 
minóstracy jroym Piakskkn; pro cki rastawy o ea- 
ówćwdzenru zgłoszonego pracz r ząd polski w drain 
20-go czerwca 1919 r. przystąpienia Rpliiej do 
Międzyraarodł woj konwencji o polepszeniu losu 
chorych i rannych w armiach czynny oh’ projekt 
ił/zpo-rądzcnia Prezydenta Rzpljtejj o wycofaniu z 
obiegu biletów P. K. K. P. w odcinkach do 5 ty*, 
trak.; projekt rozporządzenia Prezydenta Rzplitej 
w  sprauMe podwyższenia stawek niektórych podat
ków bezpośrednich; rozporządzenia zmieniające 
częściowo rooponządzenśe rady mi rastrów z  21 srty- 
czrtża 1924 r., w przedmiocie zmiany w kwotach 
pieniężnych określonych w przepisach karnych, 
karr.o • administracyjnych i meki-orych sloairbou 
wych oraz w przepisach porządkowych i dyscypB- 
nanlych, tudzież w przedmiocie zastosowania zło
tego (franka złotego) do obliczeń niektórych z 
tych kwot; rozporządzenie o ryczałcie dla urzę. 
dów pocztowych 6 klasy; projekt ustawy o prze
dłużeniu mocy obowiązującej ustawy z 22 marca 
1923 r., o zasiłku dla rodzin o*ó(b powołanych-na 
ćwiczenia w*»j.skou«; rozporządzenie w sprawie 
przyznanie osobom pobierającym zaopatrzenie, za
siłku od 1 kwietnia 1924 r

Przed kilku tygodniami p. Witos * p  Hammer- 
Rngiem Vybierali się do Stanów Zjednoczonych. 
Nagle — p. Wiitos ogłosił, te  wcale do  Ameryki się 
nie wybiera. W rozmaity sposób tłómaczono so
bie to  zaniechanie podróży Obecnie sprawa się 
Wyjaśnia: p. W itos nie pojechał, ibo policja amery
kańska miała podobno polecenie aresztowania p. 
Haramcriinga w razie jego .pojawienia się w Sta
nach...

1 '|P * i

TELEGRAMY.
Rząd Partji Pracy.

DALSZA WYMIANA LISTÓW MIĘDZY
MAC DONALDEM A POINCAREM.

Wiedeń, 19 mabca (PAT). — „Neue Freie 
Presse" donosi z Londynu: W kuluarach izby 
oświadczają, fe  między Mac Donaldem a Poin- 
carem odbywa się dalsza wymiana listów. 
Poincare miał wystosować do Mac Donalda 
list, w. którym wskazuje na to, Iż ogłoszenie 
sprawozdania rzeczoznawców nastąpi dopiero 
za par<« tygodni, wobec czego byłoby wskaza
ne, aby prowadzić nadal dyskusję nad szere
giem spraw, pozostających w bezpośrednim 
zw iązku  z techniczncm rozwiązaniem proble
matu odszkodowań.
KONFERENCJA ANGIELSKO-ROSYJ

SKA.
Londyn, 19 marca (PAT). —  Konfe

rencja dla uregulowania stosunków angiel

sko - rosyjskich ma się rozpocząć w Lon
dynie w pierwszym tygodniu kwietnia. Na 
pierwszem posiedzeniu plenarnem przewo
dniczyć bęnzie Mac Donald. Następne ro
kowania toczyć się będą w dwuch'sekcjach: 
Jedna będzie rozpatrywała kwestje polity- 

! czne, a druga — sprawy gospodarcze. Na 
; konferencji tej Anglja będzie reprezento- 
’ wana przez 12 osób, Rosja przypuszczalnie 
• również przez taką samą liczbę delegatów.

SPRAWA BAZY W SINGAPORE.
Londyn, 19 marca. (PAT). Rząd an

gielski postanowił zrezygnować z zamdaiu 
utworzenia bazy morskiej w Singapore. Iz
ba lordów  przyjęta 56 głosami przeciwko 
19 wniosek Curzona, wyrażający ubolewa
nie z powodu powzięcia tej decyzjL
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O BUDOWĘ KRĄŻOWNIKÓW. 1 sc& liberałów, uznający projekt budowy 
. Londyn, 19 marca. (PAT). Izba gnin 1 5-du r.owycb krążowmków za odeuzasa- 
rzuciła 304 glosami przeciwko 114 wnkr 1 dniony,

Ps*ace k om itetu  r z e c z o z n a w c ó w .
**RACE NAD SPRAWOZDANIEM KO* ’ bankowa przystąpiła do ostatecznej redak-

1 cji sprawozdania w sprawie bamku emisyj
nego i nowego statutu kolejowego. Komi
sja wysłuchała diziś opunji przewodniczą
cego banku niemieckiego Schachta, który 
wczoraj przybył do Paryża.

Paryż, 19 marca. (PAT). Prezydent 
banku Rzeszy Schacht odbędzie jutro wie
czorem konferencję z podkornisją dla 
spraw bankowych. Prezydent Schacht per 
Zostanie w Paryżu prawdopodobnie do koń
ca tygodnia!.

MITETU MAC KENNY
Paryż, 19 marca. (PAT). Komitet rze

czoznawców pod przewodnictwem Mc Ken- 
rozpoczyna w dniu dzisiejszym redago

wanie tekstu sprawozdania rzeczoznaw- 
ców- Drugi podkomitet komitetu Davcsa 
Postanowił jeszcze raz przesłuchać obu 
rzoczc>z'nawców kolejowych Lelerve’a i  A- 
eworth.

d r . s z a c h t  p r z e d  p o d k o m is j ą
BANKOWĄ.

Paryż, 19 marca. (PAT). Podkomisja 
%

W iadom ości z  Hieiwiec.
w y b o r y  n a  t e r e n ie  o k u p o w a 

n y m .
Berlin, 19 marca (PAT). Komisja

WYBORY W SAKSONJI.
Berlin, 19 marca (PAT.). — W Sak

sonii nastąpiło porozumienie kół prawico
wych w sprawie wyborów do sejmu saskie-

n a d  reńska zezwoliła na odbycie się wy bo- j go i parlamentu niemieckiego. Wszystkie 
do p a r i a s  menóedóeio na tean ic  

okupowanym w dniu 4 maja. 1 socjalny".

Mn
l i .  . _______ ^

pr o k l a m o w a n ie  r e pu b lik i w  p e r s ji .
Londyn, 19 marca (PAT). — Renter do

nosi z Teheranu, iż partje postępowe wspólnie 
* partjami socjalistycznemi osiągnęły w parła- 
tncncic większość, oświadczając się za detro
nizacją szacha perskiego i zaprowadzeniem u- 
8troju republikańskiego.

MOS
Moskwa, 19 marca. (PAT). W związ

ku z odmową chińskiego rządu zatwierdzę* 
°ia umowy, podpisanej przez delegata 
chińskiego Fanga i delegata sowieckiego 
Karacbana, komisarz ludowy do spraw za- 
firanicz-nych Czbzorim zaprotestował u 
Przed sta wiorekt Chin w Moskwie przeciw
ko stanowisku, zajętemu przez rząd cluń- 
s*i, ostrzegając zarazem, jakie fcorsekwen- 
ci© stanowisko to może spowodować.

ffiffil! 13 i e l i S i ś  P5i i  V 0:Sńfi!!8
Królcuńec, 19 marca. (PAT). Dziś w 

ł**ry do lokalu wicekcmsirlatu Rzplitej Fal
skiej w Olsztynie nieznani sprawcy dali 
sz®Te6 strzałów, które powybijały szyby. 

, . * z kul skierowana była do pokoju, za-
mn&zaałegio prze!z wicekonsula i utkwiła w 
ścianie, parę centymetrów od jego głowy. 
Wice-konsul złożył protest w rejcncji ol
sztyńskiej.  ̂ WiockonsuLat w Olsztynie zo
stał na znak protestu tymczasowo zamknię
ty. Konsulat genarall. w Królewcu wszczął 
r*"°ki w nadprezydjum prowincji, celem za* 
^ p iecz en ia  życia urzędników polskich i 
“^ n ia  państwowego przed zamacha mi.feaii uw Ki

Katowice, 19 marca. (PAT). Skutkiem 
Urządzeń prokuratora przy sądzie okręgo- 
' vym w Katowicach, przeprowadzona zo
stała dnia 15 b. m. przez policję rewizja 
zarówno w centrali niemieckiego Volks- 
Bundu w Katowicach, w oddziałach, jak i 
>  mieszkaniach wybitniejszych członków 
zarządu i mężów zaufania tej organizacji, 
w wyniku rewizji aresztowano około 10 o- 
®Ób, które oddano do dyspozycji władz są* 
dówych.

Koirofz t e y  wyjutlial Sn linia
Berlin, 19 marca. (PAT). Kanclerz 

Rzeszy wyjechał wczoraj wieczorem do 
Wiednia. Minister spraw zagranicznych 
Stresemamn, który znajduje się w Lipsku, 
Wsiądzie po drodze do tego samego pocią
gu.

den traktat tajny. Do tego komunikatu 
zatrważa „Berliner Tageblatt", że spodzie
wał się zaprzeczenia.

[ja iv
Waszyngton, 19 marca. (PAT). Śle

dztwo w sprawie operacji giełdowych 
człoików kongresu dotyczy sekretarza pre
zydenta Slernpa, senatorów Eltirsa i Cor- 
tisa i czterech człolrików kongresu. Oskar
żeni są oni o to, iż nabyli akcje t-wa Sin
clair's i meksylcańsikiogo Oil - Company 
i pertraktowali w sprawie koncesji dla a- 
merykańskiego Oil-Compamy.M e M

Wiedeń, 19 marca. (PAT). „N fte 
Freie Presse" donosi z Tek jo: Z Sachalinu 

! nadchodzą wiadomości o poważnym tfzę- 
i sieniu ziemi, które nastąpiło w  sobotę w 
| nocy. Zginęło wiele osób kolonji japoń- 
i skiej. Centrum trzęsienia ziemi położone 

jest ra  morzu. W Tokjo odczuto również 
to trzęsienie.

S I ! )  i
Praga, 19 marca. (PAT). Dziś w połu

dnie odczuto w mieście gwałtowną detona
cję. Jak się okazało w składzie mater j a- 
łów wybuchowych firmy „Eruptiva“ daw
niej Dynamit Nobel w miejscowości Her
mana ee koło Ostrawy nastąpiła eksplozja 
dynamitu. Przyczyny tej eksplozji rie  wy
świetlona. Ofiarą eksplozji padło 4-ch ro
botników, których wybuch poszarpał na 
strzępy. Kilkunastu robotników odniosło 
rany.

Morawska Ostrawa, 19 marca. (PAT).
O eksplozja w firmie „Eruptiva" w miejsco
wości Herzinanitz donoszą, że eksplozja 
nastąpiła wskutek przeł.Tdowywalnia środ
ków wybuchowych, na wóz towanowy. 
Czterech robotników i para kani, zaprzę
żonych do wozu, zostało rozszarpanych, a 
magazyn i dom magazynowy firmy zwaliły 
się w gruzy, pod gruzami znaleziono cięż
ko rannego magazyniera i jego żonę. Słu
żąca rodziny magazyniera dostała pomie
szania zmysłów.

front!
Berlin, 19 m arca (PAT). „Vossische 

Zeitimg" donosi z Londynu, że rząd angiel
ski ogłosił zestawienie stanu liczebnego 
flot wojennych najważniejszych krajów. 
Cyfry podane poniżej, dotyczą kolejno: 
Arglji. Ameryki, Joponji i Francji: Kraje 
te posiadają pancerników: 20, 16, 11, 9, 
Krążowników bojowych 4.0, 4,0, małych 
krążowników 52, 26, 29,8, torpedowców 
189, 309, 106, 50, łodzi podwodnych 68. 
106, 77, 69.

t e i i t a ia  mim  is f iii
tajnych M M i fiam

Berlin, 19 marca (PAT). — W związ
ku z artykułem zamieszczonym w „Berliner 
Tageblatt" o rzekomych tajnych traktatach 
zawartych między Francją a Czechosłowa
cją, tutejsze poselstwo czeskosłowackie o-

fłasza komunikat, według którego między 
rancia * Czechosłowacją nie istnieje ża-

f i i i w i  leieirafioziii
__ W Wilnie wczoraj od/była się uroczysta aka

demia ku czci Marszalka Józefa Piłsudskiego,
— Zdążający do Gdańska paro-wiec „Erna" 

najechał w drodze z Hamfour.ga na pływające szcząt
ki jakiegoś rozbitego okrętu. Parowiec „Erna" zo
stał uszkodzony.

—i. Jak  donoszą z  Tokio, japońska łódź pod
wodna „Sasebo , zderzyła się z pancernikiem „To~ 
eoia". '4-ódi zatonęła. iMćała ona na pokładzie 
4-ch oficerów- i 40 marynarzy

— Rigsdag (w Szwecji) przyjął wniosek so
cjaldemokratycznej frakcji o redukcji armji o jed
ną dywizję.

— Wczoraj w lokalu Towarzystwa Niesienia 
Pomocy Emigrantom Polskim (w Paryżu) odbyło 
się zebranie, zwołane z okazji rychłego rozpoczę
cia rokowań w sprawie nowej konw-encji emigra
cyjnej.

— W zagłębiu przemysłowem St. Etienne
(Francja) wybuchł strajk robotników przemysłu 
metalurgicznego. Strajkuje dotychczas 2503 robot
ników.

— Francuska Iziba deputowanych przyjęła pro
jekt lUistawy, określający liczbę deputowanych na 
534.

 W  dniu wczorajszym w  Sokalu dziennika
,-M.atćn" odbyło się przyjęcie dla syndykatu kores
pondentów po&kich w Paryżu.

— Pisma donoszą z Tokio, i t  rząd oowietów 
uwolnił więzionych żołnierzy oraz oficerów japoń
skich, którzy zostaną najprawdopodobniej wydale
ni z Rosji.

— Według doniesienia a Tokio, ceaan  japoń
ski jest umierający.

Ruch robotniczy
Z żyda parJji

, POSIEDZENIE C. K. W.
Na wczorajszem posiedzen iu  C. K. W. u- 

chwalc no zw ołanie na 5-ty i 6-ty kwietnia r. b. 
Rady Naczelnej P. P. S. z następującym po
rządkiem dziennymi 1) Ogólne sprawozdanie 
partyjne. 2) Sprawozdanie organizacyjne. 3) 
Sprawozdanie finansowe. 4) Sprawozdanie 
p arlam en ta rn e . 5) S to sunk i ze związkami zaw. 
6) Stosunki z spółdzielniami. 7) 1 maj. 8) Pra
sa. 9) Wolne wnioski.

Wobec zwołania Rady Naczelnej wszyst
kie konferencje okręgowe, wyznaczone na 5-ty 
i 6-ty kwietnia, odwołuje się.

„DZIEŃ KOBIET'*.
W  niedzielę dn. 23 b. m, o godz. 3)4 pp. w lo

kalu O. K R. Ail. Jerozolimskie 6 odbędzie się 
zebranie I sakqji dnia kobiet.

WIELKI WIEC POLITYCZNY. 
i W niedzielę dn. 23 b. m. o godz. 10-ej 
rano w sali Muzeum Przemysłu i Rolnic
twa (Krakowskie - Przedmieście 66) odbę
dzie się Wielki Wiec Polityczny. Przema
wiać będą tow. tow.: poseł N. Borlicki, ra
dny Szpotański, Sokołowski i Woszczyń- 
ska.

ODCZYT TOW, JAWOROWSKIEGO.
W medlzietlę dn. 23 b. nv o godz. 11 ra

no w sali Kina „Eden" przy  ul. Czernia
kowskiej 191, tow. poseł R. Jaworowski 
wygłosi odczyt n. t. „Naprawa skarbu, dro
żyzna i bczrobcrie“. Słowo wstępne wypo
wie tow /W . Preiss.

WIEC DZIELNICY OCHOTA.
W  niedzielę, dn. 23 b.m., o godz. 2 pp. 

w ldkalu dzielnicy „Ochota", Grójecka 59, 
odbędzie się wiec w sprawie sytuacji poli
tycznej. Przemawiać będą tow. tow-: poseł 
Z. Prcussawa, ławnik A. Szczypiorski, L. 
Skarżyński i S. Dubois.

W  czwartek, dn. 20 b. m.
Dzielnica Marymont. O godz. 7 wiccz. w lo

kalu dzielnicy, Libawska, dom Mroczkowskiego, 
odbędzie się posiedzenie komitetu

Dzielnica Mokotowska. O godz. 5)4 w lokalu 
dzielnicy, Bagatela 12a, odbędzie się posiedzenie 
komitetu dzielnicowego.

Dzielnica Ochota. O godz. 7 wiecz, w lokalu 
dzielnicy Grójecka 59 odbędzie się ogólne zebranie 
członków dzielnicy.

Dzielnica Nowe-Bródno. 0  godz 5 w lokalu 
dzielnicy, Syrokomli 22, odbędzie się ogólne zebra
nie członków dzielnicy,

W  piątek, dn. 21 b. m.
Dzielnica Powiśik. 0  godz. 6 w lokalu dziel

nicy, Solec 6S, odbędzie się posiedzenie komitetu 
dzielnicowego oraz o godz. 7 — ogólne zebranie 
członków dzielnicy.

Dzielnica Powązkowska. O godz 7 w lokalu 
dzielnicy, Okopowa 30 m. 16, odbędzie się ogólne 
zebranie członków dzielnicy

Dzielnioa Czerniakowska. O godz. 7 w lokalu 
dzielnicy, Czerniakowska 193, odbędzie się posie
dzenie komitetu dzielnicowego.

Dzielnica Śródmiejska. O godz. 7 w  lokalu 
dzielnicy, AL Jerozolimskie 6, odbędzie się posie
dzenie komitetu dizielnicoiwego.

DreLd.ca Praska. 0  godz 6 w §oka£» dzio’ni
cy, Brukowa 29, ocbęidzie sóę odlczyt tow. Ł. Ska
rżyńskiego n t  „Naprawa skarbu a interesy klasy 
robotniczej".

Drielrroa Jerozolimska. O godz. 7 vr lokalu 
dzielnicy. Chłodna 41, odbędzie się ogólne zebranie 
członków dzielnicy.

TRAMWAJOWA ORG. PJ>.S. O godz. 7 w lo
kalu OJCJL, Al. JeiiJjyrCśenrfde 6, odbęrfcjz spę KON
FERENCJA TRAMW AJOW EJ OuiG. P. P. S. Ko
m itet tramwajowy wviy»m wsbystkicfc Wwureyszy 
tramwajarzy czlc|*ków P P z e  wszystkich dziel
nic, o koniecznie i punktualne przybycia.

Kolo Gatzotimików PjP.S. O godz. 7 w lokalu 
dzielnicy V7 o la-Czyste, "W ol®!-. a 44, odbędzie się 
zebranie kola.

Komitet Kolejowy P.P.S. wzywa wszystkich 
towarzyszy członków Komitetu, oraz mężów zau
fania o bezwzględne przybycie na posiedzenie, dn. 
21 b. m.. w piątek, o godz. 6 do  lo-kaiu O.K-R., Al. 
Jerozolimskie 6

W sobotę, dn. 22 b. m.
Dzielnica Śródmiejska. O gedz. 7 w  'lokalu 

dzielnicy, AL Jerozolimskie 6, odbędzie się ogólne 
zebranie członków dzielnicy.

Ruch zawodowy
Rada Zawodowa m. Warszawy-

W sobotę, dnia 22 marca r. b. o goefe. 
12 w południe odbędzie się postedzonde 
Prezydjum Wydziału Rady Zawodowej.
U R U C H O M IEN IE „W ID Z E W S K IE J M A N U 

F A K T U R Y ".
Z atarg  w  W idzew skiej M an u fak tu rze  zo

s ta ł z likw idow any. F ab ry k a  zo s ta ła  puszczo
na w  ruch  i czynna będzie  p rzez  6 dni w  ty 
godniu na 2 zm iany.

UKŁADY W  R O LN IC TW IE.
Dziś o godż. 5 po  poł.. w  min. pracy , zo

sta ją  w znow ione u k ła d y  m iędzy Zw. Zaw. Rob. 
R olnych a Zw. Ziem ian w  W arszaw ie i Zw. 
P ro d u cen tó w  R olnych w  Poznaniu  i n a  P om o
rzu w  sp raw ie  w arunków  p ro cy  i p łacy  d la  
rob . rolnych.

Baczność piekarze! W sobotę, dn 22 marca o 
godz. ó-itej wiecz w lokalu przy ui. Chłodnej 41 
odbędzie się zebrańic Koła piekarzy P. P , S.

R u c h  k u ! t . - o ś w ! a t O w y *
KWEST JA  ROLNA.

Związek Niezależnej Młodzieży Socja
listyczne i urządza w sobotę 22 b. m. o  godz.

8 w sali O. K. R., AL Jerozolimskie 6 — I p 
front wieczór dyskusyjny z referatem tow. 
K. Kuszla p. t. „Kwestja rolna". Bilety w 
cenie 500,000 mk. do nabycia w sekretai ja
cie T. U. R.. Warecka 7 — I piętro, codzien
nie od 5—7 w.

Szkoła polityczno - społeczna.
Nauka o państwie.

Sckneta-rjai T U. R. komunikuje słuchaczom 
zapisanym na „Naukę o Państwie", iż wykłady z 
tego cyklu odbywać się będą co pfątcjc od godz. 
7 — 9 w. w lokalu T. U. R. Al Jerozolimskie 6. 
Pierwszy wykład rozpocznie się dn_ 23 marca. Wy
kłady z togo cyklu mieć będzie zajr.iast tow. Pos- 
nera tow. .Adom Szczypiorski.

Życie gospodarcze.
Notowania giełdy warszawskiej.

Dolary St. Zjedn. 9.350..90 —9 333 333 —*
9.250 0 0 

Franki francuskie 433 000 
Londyn 40 150.000 
Belg ja 405 000-393.250-395.250 
Praga 269.750 263 750 
Szwajcarja 1.610000—1.600.000 
Wiochy 399 750 -.396.000 
Złoty fr. 1 800.000

N A  R A T Y
n a  b s r i l z o  d o g o d n y c h  w a r u n k s o h  

wykwintne O k ry c ia  d a m sk im i f c o s t j u a i j i  
u b io r y  m ę s k i i  craz m a n u f a k t u r a

„GOLDHAFT”
R o w o lip E e  3 0 ,  m . 8 ,  front 11 piętro

n i m i —  u—  ......  minii iiiuiTMTinnilT
n , IIU l l i n i n  Królewska Lfe 31, telsf. 49-44, B, 
Ul. JAn MlArln star. ordyn. ki. szp. św. Laz. Chor.
wener. skórne, niemoc plcluwa. Do 2 pp. 5—/ w.

Orjotolajf. jakości sirzedwsicnnel. lotiicinj
fain-Ixpelier

Tow. flke.
F. Ad. R ichter & Co. 
Zatwdz. pr zez M. Z. P. 
Nr reg.str. 251 z dnia 17|l. 

1922 r.
Do nabycia we wszystkich hurtowniach, sk ła

dach aptecznych i aptekach.

K R O N I K A .
STAN POGODY,

(Według danych Państwowego Instytutu Meteor.)-

Temperatura najwyższa wynosiła wczoraj w 
W arszawie — 4,2, najniższa — 12,8.

Przewidywany przebieg pogody w dniu dzi
siejszym: zachmurzenie zmienne, w nocy mróz, iw 
ciągu dnia wzrost temperatury, słabe wiatry lo
kalne.

O mieszkania dla oficerów. Pisaliśmy już o 
rozporządzenia! Komendy miaista, na mocy którego 
oficerowie od 1-go kwiellnia .pozbawieni są kw ate
runku w hotelach. O trzymaliśmy od Komendy mia
sta odezwę do mieszkańców, w której prosa się u- 
suaie, oby 'lokatorowie, mający spokoje do wynaję
cia. przyszli oficerom z pomocą „ceaem dobrowol
nego zobopólnego porozumienia co  do warunków 
i ceny odnajmu z poszczególnymi oficerami . 
Zgłoszenia należy kierować do Komendy miasta 
(Piląc Saski)

Święta żydowskie w wojaku. Władze wojsko
we zarządziły zwolnienie wojskowych wyznania 
mojżeszowego od robót i zajęć w święto ..Purym 
od godz. 17 w środę, dn. 19 b «n. do 21 b. tn. włącz
nie, z prawem otrzymania przepustek na wyjście 
poza obręb koszar i wzięcia udziału w nabożeńst
wach, odprawianych w synagogach, oraz na spoży
wanie 'biesiad w mieście poza koszarami. (v.).

Wolay handel bydłem. Magistrat zezwolił aa 
wypuszczenie trzody chlewnej z targowiska miej
skiego na prowincję tytułem pró-by na 3 miesiące, 

i poczynając od 1 kwietnia. Dotychczas targowisko 
służyło jedynie jako miejsce spędu trzody Tzeinęj, 
przeznaczonej do zebicia w rzeźniach miejskich 
wyłącznie na zaspokojenie potrzeb m iejscowego 
rynku, bez prawa wyprowadzania trzody na pro
wincję. Ograniczenie >to powistrzyenywaio wżetu 
handfiarzy od' dostawy trzody na rynek warszawski. 
Przywrócenie widnego handlu trzodą w- W arsza
wce spowoduje większą dostawę malerja’u rzeźne
go do stolicy i przyczyni się do skoncentrowania 
handłu trzodą na targowisku warszawskietn. (i.)

ZEBRANIA 1 ODCZYTY.

Z Towarzystwa Naukowego Warsz. W  piątek, 
dn. 21 b. m. w Instytucie Nauk Antropologicznych 
T N.W. (Oddział Polski Międzynarodow ego Insty
tutu Antropologii) przy ul. Śniadeckich 8, U piętra,
0 godz. 7 man 45 wiecz. odbędzie się cotygodnio
wa zebranie Sekcji Posiedzeń Naukowych Instytu
tu, aa którem p. Karol Stojanowski wygLcsi referat 
p t. „Typy kranjoliogiczne Polski". Goście miie 
widziani.

1 Odczyt p. t. „Pobka polityka zagraniczna" d-ra
W. Kamienieckiego drugi z cyklu organizowanego 
przez Jkiub społeczno - polityczny odbędzie się w 
piątek dn. 21 b. m. w sak Muzeum Przemyślu i Rol
nictwa. Bilety można nabywać w biurze Muzoum 
o ttz  w 'księgarni Wend-e i S-ka, Krak.-iPrzedm. 9,



/

R O B O  T  N  I  K  c w raytefc, 20  m arca  1923 r Hr.

Koloa)> dziecięca w Budko. W  dciu 5 Icwet- 
o:j», jako w  2-iro prawomocnym terminu*, w  lokalu 
P.AXJPX). przy oL Jasnej l i ,  o godz. 11 rano, od
będzie cię Walne Zgromadzenie Kolonii (Leczniczej 
Dziecięce! przy zdroju w (Busku,

W IA U K L
Wykrycie systematyczne} kradzieży. ■Właści- 

jeiei piekarni cukierniczej przy ul. Mylnej Nr. 9, A- 
bram Finkcfeztcjn, dowiedział się, że wyroby jego 
lirray sprzedają w  innych sklepach o wield Łaniej. 
»:ż w> jego własnym ekóepie przy «tl. Karmeli okiej 
Nr 15. Finkel&ztejn zwrócił tedy baczną uwagę 
na golowe towary w piekarni i przekonał cię, że 
niemal co noc ginie mu systematycznie pewna ilość 
czekolady, cukierków, chałwy i-ś. p. towarów. W o
bec tego wczoraj wieczorem pozostali na noc w p ie
karni kasjer, A ron Lerncr ż szwagier Finkelsztaj- 
na, Natan Barańczyk. Około godz, 2% w nocy w 
zaknatowanem drutem oknie ukazała się ręka i o- 
tworzył* okno od wewnątrz, następnie złodziej 
wszedł do piekarni i, zbliżywszy się do skrzynek 
z czekoladą, zaczął je wyrzticać przez okno dla 
oczekujących tam dwucb wspólników. Leroer i 
Barańczyk wyskoczyli z ukrycia i złodzieja ujęli 
wraz z łupem w ręku. Okazał się nim 20—Imtlii 
Szmn.it GcłibraJrł Następnie ujęto ukrytych na scho
dach w  sieni wspólników Gelbrada, 19-lotni ego Nu- 
chima i  17-letniego Jak  oba braci Halfmanów. W 
mieszkan'iu. Ceifcrada znaleziono część wyrobów 
cvkierniozychi pochodzących z kradzieży. Docho
dzenie policyjne usiali!o, że systematycznej k ra 
dzieży dokonywano od* czterech miesięcy. Wartość 
skradzionych wyrobów Fintkelbzfejn cb icza  na 60 
miliardów rr.k. Skradzione towary młodociani zło
dzieje odnosili do pasera, Jakóba Goldszitreina przy 
ni Drzieónei Nr. 36. ten zaś. z pomocą specjalnych 
ajentów, dostarczał wyroby Fimkełisztcjna do róż
nych sklepów spożywczych oraz podrzędnych cu
kierni. Pasera aresztowano.

Ofiara ślizgawicy. Przed domem Nr. 10 przy 
tri. Młocińskiej poślizgnęła się i upadła 25-letnia 
Mania Kowalewska, ekspedientka. Lekarz Pogoto
wia stwierdził rozciągnięcie wiązadeł lewego sóa- 
wu skokowego i, po udzieleniu pierwszej pomocy, 
przewiózł ołiarę ślizgawicy do szpitala Dz. Jezus.
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Miód S t o ł o w y
Znakomity środek do smarowania chleba

Ł y ż k o  s to ło w a  z a w ie ra  w a r t o k i  s p o ż y w c z y c h  t y l e
c o  I ta je .

68? Sr. i. 1.
po«. Chełmno (Pomorza)
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Teatr i muzyka.
7 ESTRADY KONCERTOWEJ (FILHARMONJA).

Batiistini.
Nie słyszałem nigdy Carusa; z tego, co o 

aim mówiono i pisano wynika, i e  był to, pod 
względem kunsztu śpiewaczego i m aterjału 
głosowego najlepszy śpiew ak współczesnych 
nam czasów.

Ale trudno sobie wyobrazić, aby  mógł 
łninszt śpiewu, sztukę śpiewania w sensie ści
ślejszym — posiadać w stopniu wyższym, an i
żeli Battistini. To, cośmy ostatnio podziwiali, 
do jest szczyt umiejętności w ładania głosem, to 
jest owo non plus ultra śpiewu: nieporównana 
pełn ia  i krystaliczność emissji, równość całej

skali głosowej, precyzyjność każdego wziętego 
tonu, gładkość i perlistość każdej gamy, czy 
pasażu. To m istrzostwo kunsztu jest istotnie 

j olśniewające.
A le fenom enalną w prost i wogóli  w yjąt- 

| kową w  dziejach muzyki jest jeszcze inna 
! rzecz: Battistini przekracza siedm dziesiątkę — 

i śpiewając może od pól w ieku nie stracił nic 
■ lub praw ie nic z  prześlicznego brzmienia sw e

go głosu, jeśli pominąć pew ne stępienie w dol
nej części skali i nieznaczne zadyszanie.

Je s t zrozumiałem, ie  w  m iarę kształcenia 
i p raktyki rozwija się kunszt, każdy kunszt. 
Cudownem w prost, nie do wiary, jest jed
nak dopiero to, że ten śpiewak - m istrz umiał 
przez cały czas zachować w całej praw ie p ier
wotnej świeżości swój niezwykły m aterjał gło
sowy! G dy Battistini, rozśpiewawszy się na 
dobre w  drugiej połowie koncertu, dodał nad 
program — drugi program, gdy p rzestał być 
wstrzemięźliwym i oszczędzać się, — m ożna 
było rozpłynąć się w kontem placji zmysłowego 
piękna tej płynącej z ust artysty  strugi tonów 
o krynicznej czystości, można było poprostu 
upić się nią, jak nektarem . W tedy staje się o- 
czywiście całkiem  obojętne, co B attistini śpie
wa, treść ducnowa utworu, ekspressja; owo 
„?ak“ bierze zupełnie górę nad tem „co“ . I tu 
niespodzianie staje przed oczyma — Adam Di-

dur lub — niech mi będzie przebaczone zesta
wienie — Y vette  Guilbert.

M istrzowi tow arzyszył na fortepianie św iet
ny akom panjator p. Lmdemann, a  dopomo- 
żenia w zapełnieniu wieczoru podjęła się śpie
waczka koloraturow a p. R ea K itten. Całkiem 
niepotrzebnie. Głos p. K itten jest ładny, ale 
koloratorow aniem  tak nadniszczony, że tego 
wibrow ania przykro jest słuchać. Wogóle ko
loratura  czyli konkurow anie z fletem  ma w te
dy rację bytu, jeśli umie się tem u instrum ento
wi przynajmniej dorównać w czystości i p re 
cyzyjności. W przeciwnym razie i gdy nic po
nadto nie ma się do ofiarowania, — szkoda 
trudu. J .  R.

T eatr Wielki. Dziś „Bal maskowy”. Jutro  
„Żydówka" W sobotę „Faust".

Jubileusz Honoraty Leszczyńskie}. Dziś w  tea 
trze „(Rozmaitości" odibędżfe kię uroczystość jubi
leuszowa znakomitej artysłfc. Honoraty Leszczyń
skiej. która święci 40 rocznicę pracy dla sceny pol
skiej. Jubilatka wystąpi w premierze sztuki hisz
pańskiej (Martiffleza Sierry ^Romantyczna panna".

Teatr LetnL Codziennię „Pan naczelnik". W 
próbach komedja z francuskiego „On, ona i mama".

Teatr Reduta. Dziś „Dum otwarty". Jutro 
.Ponad śnieg".

Teatr Polsld. Codziennie „Żywy łrup“.

Teatr Mały gra codziennie komedię „Wspania
ły rogacz".

Teatr Komedja. Dziś „Cudowne medium". Ju
tro komedja Garricka .Proces rozwodowy".

Teatr Nowości. Codziennie ..Fraoquita"
Teatr Wodewil. Dziś „Najpiękniejsza z kobiet".
Teatr im. Fredry. Dziś „Chata za w sią '
Teatr „Stańczyk". Codziennie „Hip-h.p-hura!"
Qui pro Quo. „Szopka Fikadora".
Z Filharmonii. Jutrzejszy koncert symfonicz

ny zawiera w programie symfonję g-moM Mozarta 
„Verklarte Nacht" Sohónbcrga, „Ma mćre 1'Oye" 
Ravela i koncert fortepianowy Prokopiewa. So
listą będzie ,prof. Zbigniew Drzewiecki. Dyryguje 
G. Fitelberg.
t  Uczniowie na „Bratnią Pcbeoc". Dziś V kon

cert uczniów Konserwatorium w wykonaniu klasy 
skrzypiec proif. Józefa Jarzęfaskiego.

Z TEATRÓW ŚWIETLNYCH.
NOWY — PAN. — „Messalina".

iPrzez długi czas bawiła Messalina na ekranach 
kino Nowego i Pana- Obecnie .wyświetlana jest 
część Il-ga tego „monumentalnego" dbraru. że je- 
unak dotychczas z przyczyn od' nas niezależnych, 
sprawozdania z  I-ej części „Messaliny" nie mogliś
my umieścić, dajemy teraz kilka słów. ,M«®sakn»“ 
należy do filmów, w których bogactwo wystawy 
maskuje względóre s'abe napięcie dramatyczne.

Messalina, żona rzymskiego cesarza, p-owadzi 
życie jawnogrzesznicy, zmieniając co chwila swoich 
faworytów. Giną porzuceni 'kochankowie bezdtanz- 
re j kokietki — szerzy się wkoło zla jej sława, zry
wają się pełne oburzenia okrzyki. Aliści dobry Bóg 
— a może bogini Wenera — sprawiedliwością wie
dziona każe goręcej uderzyć sercu tej. która po 
sercach ludzkich deptać przywykła. Mcssałina p o 
kochała niewolnika, woźnicę Kwadrygi! Na nie
szczęście niewolnik ów posiadał już swą ukochaną
  niewolnicę greczynkę — a prócz tego zdobył
serce przyjaciółki Messaiiny, mściwej, zazdrosnej 
księżniczki egipskiej Zaczyna się .przeto wailka 
o serce biednego chłopca — walka, o której wyni
ku dowiemy się dopiero w drugiej senji filmu.

Przepych wystawy oszałamia ■wid&, który zo
staje! przeniesiony w czasy rzymskiego cesarstwa i 
może podziwiać tak przecudne naturalne dekora
cje jak również ducha epoki

Sam dramat nieco szwankuje. Brak mu nerwu 
dramatycznego, brak jednolitej nici intrygi^Nagro- 
madzono nicrliczcną ilość eprzodów, wprowadzono 
masę postaci działających i ostatecznie trudno się 
wprost połapać w całości sztuki.

Film zagrano dobrze, inteligentnie dobrano de
koracje, z wielką starannością porobiono zdjęcia, 
które odznaczają się miłym kolorytem i należytą 
ostrością. łka.

N I C I
B A W E Ł N Y  
K O R D O N U

D. N. C. 
L E N

Nadeszły
S U C H E W E Ł N A

Na Jumory 
K i L I M Y

P r z ę d z a ln i  f r a n c u s k ic h  I a n g ie ls k ic h  
poleca P o l s k a  C e n t r a l a  H a n d lu  N ić m i 6 .  W E G E N K O  i  S-ka.

W spólw taśiclele Grochowskiej Fabryki Nici 
w a r s z a w a ,  K r u c z a  24* T e l  t 137*12 i  260*14 .

Żądać wyczerpujących ofert I cenników.

L  A  S  S  E  
Z E P H Y R .  Y 

W E Ł N Y
L . V . 

C O T O N  P E R L E

Korzystajcie z okazji!!
Wobec stabilizacji marki polskiej I unormowania się cen na rynku włókienniczym

„Warszawska Spółka Manufakturowa"
przy ul. JASNEJ 18 (! piętro w bramie) tel. 243-83

występuje PIEF.W SZA Z C F E ŚT Ą  o Sprzedaży towarów b ław ratn ych  I m a n u fa k tu r o w y c h  na
niebywałych dctychczas warunkacn.

Posiadamy w wielkim wyborze m aterjely u b r a n io w e  m ę s k i e  1 d a m s k ie ,  w e łn y ,  g a b w r-  
d ir y ,  t r y k o tm y , c r e p e  d e  c h in y , p łó tn a , m a a e p o la m y , k o c e ,  c h u s t k i ,  g o tow a) b ie l i z 
n ą  t t. p. pierwszorzęi nych fabryk.

Gały i i c g o i t n f e w t ,  m i?  Kupnie M u  m ali m i i  g s W a .  w  M m c t j i i i !
(tańsze niż w sklepach sprzedających za gotówkę) Sprawdzenie cen I obejrzenie towarów nie obo

wiązuje do kupna.
Od 2 — 4  pp. s k ła d  z a m k n ię ty .

] N S L  R S f t y  1,1 warnaharii najdogodniejszych

Okrycia damskie 
Ubiory męskie 
Ubrania dziecinne 
Manufaktura

Fachowiec
specjalista w krojeniu fornieru

p o trz e b n y  od  z a r a z .
Reflektuje sie tylko na pierwszorzędną siłą mogącą 
wykazać długoletnią praktyką przy maszynie fornie-

rowej.
P o s a d a  s ł a ł a  d o b rz e  o p ła c a n a
fgloraia 9o „Pif Poual Fiialijtiaka 9 pal Si 12.575.

Poleca świeżo nadeszłe m odele na sezon wiosenny gotowe I na zamówienia; solidne 
wykonanie we własnych pracowniach przez pierwszorzędnych krojczych.

DŁUGA 47. ? p'Qiro, front ,
t e l .  5 - 7 3 ,

Dla kooperatyw i pp. urzędników państwowych  
specjalne udogodnienia.

D .  B o r o d o w s k i

<8

K r a w c y  cy w iln i i w o jsk o w i
do stale] r o b o ty  (za dom) f o r a n to w e j  I o b a ta lu n k o w ze j

POJZUKIW ANI. 
żgłaszać s ię : D |H. KlRCAN, Bługz *0.

NA BATY! Ceni goMowe
U b iory , j e s io n k i  m ę s k i*  i o k r y c ia  d a m s k ie .

S m o c z a  I m .  2 8  róg Mowolipla, II p. Dojazd tramw.0.

'Br. Sin S J S A ’B M i j r a
Z ie ln a  II, do 1. 4 - 7 .  j W .. .—1. e.j'.

’ykwintne na ratyl Naj- 
Sienkiewicza 3.

bi. j; fam om  &.■*«,
Łazarza, chor. skórne, wener. 

od 1 - 3  I 7*|,—8*|, w 
L e s z n o  4 7 , tel. 250 02.

M a s z y n y  do szycia „Kasprzyc
kiego". Hurtowo—D etalicznie— 

Raty. Warszawa, Marszałkowska 
153. Zamawiać można listownie

Każdy listonosz
potwierdzi, jak przyjemnie no
sić o ta e a sy  i z e ló w k i gu m o*

we )y6 e r s o n (ly
o Ile, mniej to  męczy I Ile osz

czędza się przez lo obuwia. 
BEKSrfN-KAUCZtM C en tr a 

l a  i k r a i t ó w ,  
S t r a s z e w s k i e g o  2 .

N A  R A T Y
na dogodn. warunkach 
U b io ry  m ę z k i* ,  o k r y ^  
c i*  d a m s k i e  oraz towa
ry łokciowe i bieliźniane

H. S z c z y p i o r
s!t!sp. $-io Irijrta 35.

v!s-a-vis ul Szkolnej.

t f e f  F.MSfMM
lęk . b. sz p . Ł a z a r z a  c h . w o
l ie r .  sk ó r . analizy krwi na syfi!K. 
C h ło d n a  2 4 , tel. 99 29. 1 4  i 5 -7  
Fanie — oddzielna poczekalnia.nie — oauzieina poczekalni

Robotnikom ustępstwo. 
HfHMRIfffllfJ *  f e t o r s b

w*

Cl. K0HSB1EW1CI AXfTtx
Chor. wener. „314*' przys'ep- 

N ow y Ś w ia t  21. T e l . 131-37. 
Przyjmuję 4 — 7 wiecz.

soildne w wielkim wybo
rze p o l e c a  Franciszek 

flrens. Plac Trzech Krzyży, ceny 
bezkonkurencyjne.

nro ri KW na suknie, kosljumy. 
Ił LL li I okiycia I m uncuikl. 
Trlcoilny. Eponges. Rdema-zkL 

Satyny. Clius'ki wełniane. Kapy 
I serwety gobelinowe, 
n ić ru jl  madapolarny, batysty, 
rŁlłlilH nansuki, zefiry, obrusy, 
prześcieradła. Mateqaly na ubra
nia męskie w dużym wyborze. 
Najtańsze iródlo zakupów) rtn 'o- 
nl i Bolesław Nawara. Chmielną 
35, przy Marszalkowski-j.

raty. Pizuim uje teoeiacje ta rto  
dobrze. Zegarmistrz Gutinacher 
bmocza 21.

SarTnnffl G a,n ,lu ,y męskie, pal-* 
bulL łiu il! ta wiosenne, spodnie, 
aipagowkl, w wielkim wyburzę 
na składzie. Szyjemy na zam ó
wienia z własnych I powierzo
nych mr.lerjatów o 50J łaniej. 
Wykończenie solidne, fasony naj- 
modnleisze. Wytwórnia Ubiorów 
Męskich Slpowski i Maiewski, 
Chmielna 49 Front li p m. 5. 
(Narożny dom przy Dworcu Głów
nym).

Rnlłłńr Biams z Petersburga. 
JU&iUl Choroby weneryczne, 
skórne, płciowe. 9 —3 t 5 - 8 .  No- 
wy-Swiat 46 m. 18. Niezamoż
nym ustępstwo.

P iż iiw iii l t i iĘ irE
ki do szveta męskich koszul i 
kołnierzyków w fabryce, oraz cha- 
tupniczki na lakąz robotę. Do
wiedzieć się: Ogrodowa 29 fa
bryka „Hurt".

W a g i a n a l i t y c z n e ,  precyzyinej 
szkolne m ik r o s k o p y ,  lor- 

nelki. p o l a r y m e t r y ,  aparaty
do celów naukowych, .technicz
nych, cyikle, naprawia z gwaran
cją INylwornia Precyzyjno-Me
chaniczna J. (Jnies/oysiki War- 
szawą. Chłodna 37, telefon 215 24

sztuczne plomby, usuwa- 
<yzj nie zębów bez bólu, ko

rony, wykonywa wykwinlnie ro  
cenach umiarkowanych. Zakład 
Denlyslvczny, Leszno siedem, te 
lefon 53 08 Spłaty częściowe. 
Porada bezriatna.

RtiUklor am ssla j dr- F«Uks F«rL V y d s w c «  Rad* N m m I u  P. P i &. R edaktor odpowiadxSalayr J a s  M- BurtkL O dbito w drukarni „Robotnika", W arecka 1.

I


